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i nastę- 
: Lista kandydatów Polskiej Partji 
alietycznej do Sejmu z okręgu wybor 
Reo Nea datej: Lista kandydatów 
M dlcień Partji Socjalistycznej do Senatu z 


aY zaopatrzone 


j muszą być wyraźne, a więc nazwi- 
pO imię, lata, zawód i dokładne miejsce 
“mieszkania. 

Przykład : 

w Lista kandydatów Polskiej Partji So- 
„stycznej do Sejmu z okręgu wyborcze- 
© Nr. 1 (miasto stol. Warszawa). 
Kandydaci : 

2 (nazwisko, imię, lata, zawód, adres). 


3) . LJ a . LJ . LJ LJ 


Niżej podpisani wyborcy z okregu wy- 
zego Nr. 1 (miasto stoł. Warszawa) ni- 
Sja zgłaszania liste kandydatów Pol- 
ej Partji Socjalistycznej do Sejmu i jad- 
,. Cześnie oświadczają. że na pełnomosnika 
Siy kandydatów Polskiej Partji Socjali- 
„cznej do Sejmu z okręgu Nr. 1 wyzna- 
“aja (nazwisko. imię, zawód, wiek i a- 
|es) a na jego zastępcę (nazwisko, imię, 
wód, wiek, adres), których upoważniają 
d porozumiewania się z władzami wybor- 
lemi i do składania w swoim imieniu o- 
Wiadczeń w sprawie zgłoszenia. 
a Podpisy. 
m 
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Związek inwalidów wojennych łącznie 


| | Zdemobilizowanymi wojskowymi wystę- 
| Ula z odrębną listą kandydatów ma po- 


„Przypuśćmy na chwilę, że samodzielna 
„tcją inwalidów powiedzie się i że prze- 
Towądzą do Sejmu kilku posłów, Czy 
, Zedstawiciele inwalidów stworzą w prey- 
| ym Sejmie jakiś ośrodek własnej polity- 
A inwalidzkiej, odcinający się wyraz ście 
d otoczenia? Istnieją bezspornie specjalne 

Westie inwalidzkie i zdemobilizowanych, 
[póre po części już w pierwszym Sejmie 
| FV przedmiotem obrad, ale posłowie in- 
| gtlidzcy, jako część składowa ogółu po- 
j w, beda zmuszeni brać udział w cało- 


466 
ij 


Konto czekowe P, K. O. Nr. 175. 


Kasa czynna od il d> 2. 


W podobny sposób do Senatu, nip.: 

,. Lista kandydatów- Polskiej Partji So- 
cjalistycznej do Seratu z okręgu wyborcze- 
go m. st Warsza va 

lub (inny przykład) : 

,.,Lista kandydatów Polskiej Partji So- 
cjalistycznej do Senatu z okręgu wyborcze- 
go tw wwie łódzkie. 

it. d. 


Składając nasze listy okręgowe do Sej- 
mu i wojewódzkie do Senatu, pełnomocni- 
cy list mają złożyć jednocześnie pisemnć o- 
świadczenie o przyłączeniu ich do fiefy pań- 
stwowej Polskiej Partji Socjalistycznej do 
Sejmu i do Senatu. 

Pisemne oświadczenie o przyłączeniu 
listy okręgowej (wojewódzkiej) do listy 
państwowej . S. brzmi: Ja niżej podpi- 
sany, jako nik listy kandydatów 
Polskiej Partji Socjalistycznej do Sejmu 
(do Senatu) z okręgu wyborczego Nr..... 
(z okregu wojewódzkiego ..... ) oświiad- 


czam. że przyłączam ją do państwowej listy 


kandydatów Polskiej »Partji Socjalistycznej 
do Sejmu (Senatu), oznaczonej Nr. 2. 
' Podpis. 


Od przewodniczącego okręgowej ko- 
misji wyb. do Sejnu (wojewódzkiej komi- 
sji do Senatu) należy wziąć pisemne po- 
twierdzenie zgłoszenia listy kandydatów, o- 
raz zgłoszenia przyłączenia się listy okrę- 
gowej do Sejmu (wojewódzkiej do Sena- 
im) do listy państwowej Polskiej Partji So- 
cjalistycznej (Nr. 2) do Sejmu (Senatu). 

+ Powyższych wskazówek należy bez- 
względnie przestrzegać i o złożeniu list 
niezwlocznie telegraficznie zawiadomić C. 


Centralny Komitet Wykonawczy P. P.S. 


Lista inwalidzka. 


kształcie prac sejmowych i określać swe 
stanowisko we wszystkich sprawach matu- 
ry politycznej, społecznej, ekonomicznej i 
t. d. Isłniejeż w tych sprawach jakiś ogół- 
ny program „inwalidzki“? Oczywiście, nie. 
Grupa posłów inwalidzkich szarpana będzie 
wewnętrznemi s iami w każdym 
wypadlku, gdy rozstrzygać się będa zagad- 
mienia ważne, leżące jednak poza granicą 
bezpośrednich zainteresowań inwalidów. W 


| takich razach wytwarzać się będą różne 


erjentacje i ciążenie ku tej lub innej grupie 
poselskiej, w wyniku czego klub inmwalidz- 
ki zatraci swą jednolitość, a w końcu i ra- 


| cję bytu. Takie rozczłonkowanie frakcji in- 


wwalidzikiej nastąpiłoby bardzo szybko, po- 


ORG 


(A CENTRALNY 


przy najprzychyłniejszym dla inwalidów 
składzie nowego Sejmu, stanowić mogą 
drobna tylko cząsikę powszechnej pracy 
prawodawczej. 

A w takim razie jakiż ma eel powoła- 
mie do życia odrębnej trakcji inwalidzkiej? 
Chyba tylko ten, żeby inwalidów zniechęcić 
do polityki wogóle, siać wśród nich nieui- 
ność do ciał prawodawczych. Już samo wy- 
stawienie listy „zawadowef” inwalidów za- 
wiera w sobie votum nieufności do partji 
politycznych, ale, jak widzieliśmy, posło- 
wie inwalidzcy nie byliby w stanie odosob- 
nić się w Sejmie i musieliby łącznie wystę- 
pować z klubami politycznymi. Grozi tu 
jeszcze i to niebezpieczeństwo, że taka 
grupka „zawodowa“, moaca odgrywać ro- 
lẹ jezyczka u wagi w układzie liczbowych 
stronnictw, łatwo ulega korupcji parlamen- 
tarnej podczas licytowania się klubów o po- 
zyskanie. kilku głosów. zwłaszcza, gdy 
grupka ta pozbawiona jest programu po- 
litycznego. 

Państwo ma wobec iniwalidów ogrom 
zobowiązań. Ludzie, którzy nieśli ofiarę 
krwi (dla ojczyzny i sami stali się ofiarami 
swego obowiązku obywatelskiego, mają 
prawo żądać od państwa i społeczeństwa, a- 
by uchroniło ich od możliwości zostania 
ofiarą kalecjwa, a dalej od gorszej jesz- 
cze kleski — upokorzenia i rozpaczy z po- 
wodu zawiedzionych oczekiwań i nadziei. 

Ale inwalidzi przekonali się już chyba 
dostatecznie, że klasy posiadające żywią 
serdeczne sentymenty dla inwalidów i o- 
biecują im złote góry wówczas tylko, gdy 
wojna jest w toku, to jest, gdy inwalidów 
jeszcze niema. Ale gdy wojna minie, a 
zwłaszcza gdy imwalidzi zorganizują się i 
zaczną upominać się o swe prawa — klasy 
posiadajace odwracają się od nich, traktu- 
jąc jako matrętów, od których opędzają się 
przy pomocy policji i wojska. 

Widzieliśmy przecież, jak p. Michalski 
nie chciał wykonać sejmowej ustawy inwa- 
didziej, lecz „oszczędzał* na koszt nie- 
szczęśliłwych ludzi. Pamiętamy, jak endecja 
podniesła gwałt z powodu wiecu, urządzo- 
tego przez inwalidów, denuncjując ich, ja- 
ko bolszewików. i jak marszałek p. Tramp- 
czyński odgrodził się murem policji od wio- 
cownilków, udajecych się do Sejmu w celu 
przedłożenia skargi na niewykonanie u- 
stawy. P inamy też; jak na jednem 
z ostatnich posiedzeń sejmowych w lecie r. 
b. prawica z lekiem sercem zgodziła się 
na odesłanie noweli do ustawy inwalidzkiej 
do komisji i jak tylko dzięki energicznej 
postawie posłów socjalistycznych nowela 
nie nifeneta tam. Włówczas i poseł chadec- 
| ki Biicoński. chcący uchodzić za dobrodzie- 

ja imwalidów, głosował z prawicą. 


Ę sprawy czysto inwalidzkie, nawet 
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Ceny ogłoszeń: 

w tekście (przed kron) Mk. 350 
Nekrolo ri 5738 
zwyczajna „ 165 
drobne za jeden wyraz „ , 75 
Ceny ogłoszeń nal»ży rozu nias 
= za wiersz wysokości t mili natr 
Dla poszukujących pracy rabat 50% 
Ogłoszenia w Ne niedziel. o 254 drożej. 
Fantazyj ve i tabele (bilanse) 59% s 
Ogloszenia przyjęto po zamknięciu Admi- 

mistracjł o 1) drożej, y 
Każda nowa podwyżka taryfy obowią 
zuje wszystkie przyjęte ogłoszeala 31 
dnia zmiany cen bez uprzedniego zá 

wiadomniz 14. 


Za terminowy druk 01155424 administracja 
nie odpo wial tm 
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Numer pojedyńczy GO mk, 


Racnuaci płata3 w środy 


Oto kilka przykładów, Świadczących, 
że partje prawicowe bynajmniej nie traktu 


ja sprawy inwalidzkiej, jako zobowiązania 


honorowego, ani jako obowiazku patrjo- 


tycznego, lecz, jako jeden ze składników. SM 


eałej swej działałności reakcyjnej. 


A skoro tak, skoro ani odrębne przed- i 


stawicielstwo inwalidów nie jest w stanie 
zabezpieczyć ich interesów, ani przedsta” 
wicielstwo klas posiadających, narzuca się 
wniosek, że inwalidzi tyłko w przymierzu 
z klasą robotniczą zapewnią najlepszą © | 
bronę swych praw i im ŚW. 

W samej rzeczy. Jeżeli, jak widzieliś- 
my, już w sprawach czysto inwalidzkich 
rozgrywają się ostre wałki między prawicą 
a lewicą, to cóż dopiero mówić o sprawach 
natury ogólniejszej. A przecież byt i dobro- 
byt inwalidy zależy w drobnej tyłko mierze 
od specjalnego ustawodawstwa  imtwalidz- 


kiego.. Pomijając już, że i ta gałąź ustawo> 


dawstwa jest tylko częścią szerszego, po 
wszechniejszego ustawodawstwa społeczne- 
go, inwalida pozatem zależny jest od tych 
samych warunków ekonomicznych i gospo- 


darczych, co otoczenie. Jeżeli np. drożyzna 
rośnie, inwalida cierpi na tem jak każdy .{ 
człowiek pracy; brak mieszkań dolega m 
w równym stopniu, jak innym. Jest on tak 
samo, jak robotnik, zainteresowany w dọ- - 


brej, bezrłatnej oświacie i t. d. 


A wszystkie te sprawy rozstrzygają się p 


na płaszczyźnie wałk politycznych, w któ- 
rych biorą udział klasy społeczne. 

A w końcu jeszcze jedna uwaga. Nie 
wierzymy, aby ci, co stworzyli odrębną lie 
stę imwalidzką, sami wierzyli w powodze- 
nie swego zamysłu. Związek inwalidów jest 
liczbowo potężny, ale inwalidzi rezsiani są 
po całem państwie, 
większych skupień. W każdym razie jest 
rzeczą prawie że wyłączoną, aby inwalidzi 
mogli korzystać z listy państwowej, t. | a- 


by zdobyli mandaty w 6 okręgach, zwła- 


szcza, gdy się zważy, że przecież tylko 
część inwalidów zwiazkowych będzie gło- — 


sowała na listę inwałidzka, wielu inwali- 
dów głosować bedzie na listy partji poli- 
tycznych, na głosy zaś niednwalidzkie lista 


inwalidzka liczyć nie może. 43 
Lista ta jest więc nietylko zbyteczna, | 


ale szkodliwa, ponieważ rozbija głosy. W 
interesie mas inwalidzkich jest, by partje 


demokratvczne. a przedewszystkiem P. P, 
S. weszly do nowego Sejmu w jakmajwięk- 
szej liczbie. Tylko w interesie ambitnych 


jednostek może leżeć wojowanie o manda- eè 


ty ze szkodą dla demokracji i klasy robot- 
niczej. 


kregach swych głosować będą zwartą ławą 
na listę P. P. S. n 
J. M B. 
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nigdzie nie tworząc . 


Wierzymy, że wyborcy inwalidzi w o- | M 


Tow. wyborcy i wyborczynie! 
Sprawdzajcie, czy was nie pominięto w spisie wy 


Mya. „OR 


Mały feljeton. 
ROK URODZAJU ofe — NIEROGA- 
CIZN 


Centralne Tow. Rolnicze stwierdziło, 
że zbiory oprócz tego, co jest konieczne 
lą wyżywienia kraju, dały nadwyżkę 30 
ysięcy wagonów zboża i sto tysięcy wago- 
ów ziemniaków, które będzie można wv- 
ieźć zagranicę. Coprawda nie wiemy, ile 
też czcigodni ziemianie raczyli oznaczyć 
ako' niezbędne na wyżywienie kraju — a 
tego właśnie, jaka ilość żywności zosta- 
ie, powinnyby zależeć ceny pieczywa, 
iemniaków, kapusty, a pośrednio mięsa, 
uszczu i t, d. Ceny zaś umiarkowane ży- 
„ności wpłynęłyby wogóle na zniżkę we 
szystkich innych gałęziach życia gospo- 
arczego, a marka w obrocie wewnętrz- 
ym (co jest podstawą uzdrowienia walu- 
ty) zaczęłaby się podnosić. Niejednokrot- 
ie już mówili Hnansiści zagraniczni: „Jak- 
e chcecie, abyśmy szanowali wasz pie- 
niądz, skoro wy go sami nie cenicie'. Gdy- 
by zaś ustaliła się waluta na rynku we< 
wnętrznym... 
| Krótko — gdyby ciocia miała Wąsy, 
toby była wujciem, 
_ Albowiem... producenci rolni właśnie 
z powodu nadmiaru znaleźli się w tragicz- 
nem położeniu, O zniżeniu cen żywności 
nie myślą oni wcale. To im w głowach na- 
et nie postało. Dobrobyt ludności, war- 
tość waluty polskiej nic ich nie obchodzi— 
oni liczą i mierzą dolarami. Nic dziwnego. 
Oni to przecie, nie. kto inny, są „jedynie 


PRAWDZAJCIE SPISY WYBORCÓW! - 


Do wszystkich Komitetów, mężów zaufania 
ogółu towarzyszy i towarzyszek P. P. $ 


~ Każdy towarzysz i towarzyszka mu- 
szą pójść do lokalu Komisji Obwodo- 
jej w'tym obwodzie, do którego nale- 
ią i sprawdzić, czy są w spisie umieszcze- 
ni. Jeżeli są pominięci, muszą sami, albo 
a poradą miejscowych komitetów partyj- 
nych, lub partyjnych biur wyborczych zło- 
ć reklamację na ręce Prezesa Wyborczej 
omisji Obwodowej. Zaznaczamy przy- 
tem, że o ile kto nie dopilnuje powyższych 
wskazówek i nie upomni się o swoje prawo 
wyborcze i to do dnia 5 października, ten 
straci swój głos, a tem samem zwiększy 
zanse wrogów politycznych klasy robotni- 
czej. i 
= Do przeglądania i kontroli listy wybor- 

ców należy nakłaniać towarzyszów pracy, 


_Nasi kandydaci 
Nasi kandydaci. 
MIECZYSŁAW NIEDZIAŁKOWSKI. 
Jest zwyczajem parlamentarnym, że na 
pierwszem posiedzeniu nowego Sejmu, za- 
mim wybierze się stałe biuro, przewodniczy 
najstarszy, a sekretarzuje najmłodszy wie- 
kiem poseł. Przy otwarciu Sejmu ustawo- 
dawcześo sekretarzowął nasz tow. poseł 
Mieczysław Niedziałkowski, Chociaż jed- 
| nak najmłodszy wiekiem, tow. Niedziałkow- 
ski — dzięki swej inteligencji, wykształce- 
u i pracowitości — zajął i w Z. P. P. S. 
'w całym Sejmie jedno z wybitniejszych 
_ stanowisk, 
~ Piszący te słowa po raz pierwszy po- 
z tow. Niedziałkowskiego dziesięć lat 
temu na zjeździe młodzieży  postępowo- 
niepodlesłościowej. Byłem na zjeździe w 
charakterze zaproszonego gościa ze '„star- 
go społeczeństwa“, według terminologji 
młodzieży, Młodziutki tow. Niedziałkowski 
był na zjeździe głównym referentem. Ude- 
' rzyła mnie niezwykła u 19-letniego studen- 
a powaga, spokój, logika i jasność myśli. 
ow. Niedziałkowski nie unosił się, nie mó- 
ję frazesów. Widać było, że wszystko, co 
mówi, oparte jest na dobrze ugruntowa- 
aem przekonaniu, Widoczna była poważna, 
yczna praca myśli. ` i 
Te zalety umysłu tow. Niedziałkow= 
jego rozwinęły się dzięki usilnej pracy ' 


' „ROBOTNIK*, sobota, 30 września 1922 r. 


W niedzielę, dn. 1 paźłziernika odbędzie się: 
0.1 W sali Muzeum Przem. i Kol. Krakowskie Przedmieście 66, punktualnie o godz. 10 rano 

Wiec Polityczny, na którym przemawi 
Praussowa, Hartiecb, Kurowski, 
. Parysowskim przy ul, Dzikiej (Powązki) 
na którym przemawiać będą tow, tow.: 


i inni 


narodowi”, ich to zawołaniem, herbem, tar- 
czą jest Ch-je-na. Tragiczne ich położenie 
na tem zaś polega, że pragną jak najwięcej 
wywieźć z kraju (wtedy powiedzą, ja 
sklepikarze warszawscy: „niema i nie bę- 
dzie) — na to jednak brak wagonów. To 
jest ośrodkiem tragedji Brak taboru stoi 
na przeszkodzie wywiezieniu z kraju żyw- | 
ności, 

Ze zbożem jeszcze jako tako. Zboże 
można wymłócić, schować do spichrza i za- | 
magazynować. Na przednówku zrobi się ; 
sztuczny głodek i do kieszeni „patrjotów* 
wpadną  miljardziki, które po to przecie | 
wali niestrudzona prasa państwowa., Wre- | 
szcie i wagony znajdą się powoli, nie teraz, ' 
to w zimie, na wiosnę, kiedykolwiek. Zboże 
nadaje się na pasek. Ale ziemniaki mniej 
nadają się na pasek. Tragedja, prawdziwa 
tragedja! Zgniją, jeśli ich nie wywieźć za- 
wczasu, To samo wogóle z okopowizną, z 
kapustą, z burakami. Na spirytus? Brawol | 
na spirytus, Ale cła są tak wielkie w o- 
ściennych krajach na spirytus, że konku- | 
rercja się nie opłaca. To zalać szwarco- | 
waną wódką Rosję. Ba! — ale to nieszczę- 
sne społeczeństwo wysupłało się już z o- 
statniego grosza. Coś tam jeszcze kapnie, | 
ale nie tyle, żeby cały zapas ziemniaków | 
zamienić w okowitę, 

Ha! — no trudno! Skoro już taka tra- 
gedja, to niema co. Trzeba ziemniaki od- 
dać świniom. To też rok 1922/23 będzie ro- 
kiem szczęścia dla nierogacizny. Świniom 
będzie się dobrze w tym roku powodziło. 
Zysław. 


krewnych i sąsiadów. Wszyscy niech do- 
pilnują swego prawa wyborczego! 
CENTRALNY KOM. WYK. P. P. S. 


DO WSZYSTKICH SEKRETARZY 
I INSTRUKTORÓW ZW. ZAW. ROBOT- 
NIKÓW ROLNYCH. 

Przypominamy towarzyszom, iż osta- 
teczny termin przeglądania list wyborczych 
upływa z dn. 5 października. Wzywamy 
wszystkich towarzyszy do dopilnowania, a- 
by nikogo z członków naszego Związku nie 
brakło na listach wyborców. 

Za Sekretarjat Centralny Zarządu 


Głównego 
J. Kwapiński. 


SKŁADANIE OŚWIADCZEŃ KANDY- 
DATÓW NA POSŁÓW. 


. — Generalny komisarz wyborczy podaje 
do wiadomości, że 4-go października og. 


nad sobą i doświadczeniu, nabytemu w pra- | 
cy publicznej. Tow. Niedziałkowski, będąc | 
Last ję pa jest zarazem poważną siłą nau- | 
ową. I w jego działalności politycznej znać | 
dobrą metodę, dążenie do głębszego ujęcia 
każdego zagadnienia, staranie o solidne, 
rzeczowe umotywowanie zajętego stanowi- 
ska. Tow. Niedziałkowski jest też jednym 
z nielicznych działaczy, którzy pomimo na- 
wału pracy politycznej uczą się ciągle, stu- 
djują, zbośacają swój zasób wiedzy. 

ow. Niedziałkowski urodził się w r. 
1893 w Wilnie, jako syn prezydenta miasta 
p. Konrada Niedzia!kowskiego. Odebrał w | 
domu staranne wykształcenie wstępne; w 
r. 1903 został przyjęty do I gimnazjum kla- | 
sycznego. Ruch rewolucyjny r. 1905 wywarł 
na młodziutkim chłopcu olbrzymie wraże- 
nie i zadecydował w pewnym stopniu o je- 
go przyszłym żvciu. Już jako uczeń klasy | 
VI zakłada w r 1909 tajne kółka młodzie- | 
ży postępowej-niepodległościowej, które ` 
tworzą niebawem Związek, liczący do 300 


członkiń i członków. Jednocześnie zapozna- ` 


je się z teorją socjalizmu. W r. 1912 uzy- 
skuje maturę i udaje się na Wydział Praw- 
ny Uniwersytetu petersburskiego. Tu pra- 
cuje naukowo pod kierunkiem prof, Petra- 
%życkieśo i Tuhana-Baranowskiego, a zara- 
zem kieruie organizacją młodzieży postępo- 
*ej-niepodiegłościowejń. 

Po wybuchu wojny Światowej wiosną 
r 1915 wraca do kraju, jedzie do Warsza- 
wy, przyjmuje posadę referenta w Biurze 


| Polskim', 


o godz. 11 rano 


4-ej po poł. upływa ostateczny termin 
składania oświadczeń kandydatów na po- 
słów o zgodzie na przyjęcie mandatów. Po 
tym terminie zgłoszenia oświadczeń już u- 
względniane nie będą. Termin taki wyzna- 
czono ze względu na to, że 6-go paździer- 
nika państwowa lista kandydatów w liczbie 
20-tu musi być ogłoszona w 


* 
k 

W poniedziałek dn. 22 października o godz. 

9 rano odbędzie się w Sejmie posiedzenie Państwo- 


| wej Komisji Wyborczej, na którem listy Państwo- 
| we ostatecznie będą już ustalone. 
* 


Generalny komisarz “aeaii w gmachu Sej- 
mu od godz. 8-ej do 4-ej po poł. 

KOMUNIKAT GEN. KOMISARZA WYB, 

Generalny komisarz wyborczy rozesłał do 
przewodniczących okręgowych komisji wyborczych 
komunikat w sprawie formularzy wzoru 3, 3a, 4 
i 4a do ord. wyb. sejm. Według pierwotnego za- 
miaru ministerjum spraw wewn. formularze te mia- 
ły być sporządzone przez komisję obwodową na 
białym papierze. 


| obecnie zamówiło już powyższe druki i dostarczy 


ich wszystkim komisjom obwodowym. Wobec tego 


gen, kom, wyb, wzywa przewodniczących, o cofnię- | 


cie zamówień, o ile to jest możliwe. W razie prze- 
ciwnym, przewodniczący okr. kom, wyb. winni po- 
rozumieć się z odnośnym wojewodą. 


ZMIANA NAZWY.. ' 


Wskutek protestu tow. Pużaka i Toma- 
szewskiego, Państwowa Komisja Wyborcza 
paleciła pełnomocnikowi listy Nr. 5 „Zw. 


Proletarjatu Wsi i Miast" zmienić nazwę | 
w ciągu 24 godzin. Termin upływał wczo- , 


raj o godz. 4-ej, ok. godz. 2-ej pełnomoc- 
pik listy zgłosił nową nazwę:  „Komuni- 
styczny Związek Proletarjatu Wsi i Miast. 


LISTY N. P. R. W WOJEWÓDZTWIE POMOR- 
SKIEM, 

Na pierwszych miejscach listy N. P. R. do Sej-. 
mu na okręg Tczew — Starogard — Gniew i t,d. 
figurują: 1) Chądzyński Adam (poseł), 2) Widz- 
gowski R.. 3) Marchewicz F. Na okręg Gru- 
dziądz, Swiecie, Tuchola: 1) Reder I. (poseł), 2) 
Malinowski W., 3) Antczak A., wreszcie w okręgu 
Toruń Chełmno, Wąbrzeżno: 1) Pawlak W. 2) 
Popiel K., 3) Malinowski W. Na pierwszych miej- 
scach listy N. P. R. do Senatu z okręgu pomorskie- 
go zamieszczeni są: 1) Szychowski J. 2) dr. 
Steinborn O., 3) Pepłowski E. (b. minister pracy). 


UKARANI CZŁONKOWIE KOMISJI WYBOR- 
CZYCH. 

Za niespełnienie obowiązku obywatelskiego i 
nieprzybycie do komisji obwodowych ukarani zo- 
stali w Łodzi grzywną 20 tys. mk. następujący o- 
bywatele: Wilhelm Belke, Jan Łubieński, Szyja 
Rajnej, Antoni Olejniczak, Józef Fijałkowski, Ca- 


Pracy Społecznej. Jednocześnie pracuje 
w partji jako sekretarz, później przewod- 
niczący warszawskiego O. K. R. Na wiosnę 
r 1916 zostaje uwięziony przez niemieckie 
władze okupacyjne. Po kulku tygodniach 
wychodzi z więzienia. We wrześniu tegoż 
roku konferencja krajowa P., P. S. w Dą- 
browie wybiera go do C. K. R. W tym cza- 
sie Biuro Pracy Społecznej wydaje trzy 
prace tow. Niedziałkowskiego: „Organiza- 
cja pośrednictwa pracy", „Próba obliczenia 
majątku narodowego Królestwa polskiego", 
oraz „lzkty wyższe w parlamentach współ- 
czesnych'”. Od początku r. 1917 tow. Nie- 
dziatkowski redaguje legalny tygodnik so- 
cjalistyczny w Warszawie p. t. „Jedność 
Robotnicza , z trudem borykając się z cen- 
zurą niemiecką, 

Zjazdw partvjne w r. 1917 i 1918 wy- 
bierają go ponownie do C. K. R. W tym cha- 
rakterze mierze udział czynny w przygoto- 
waniach do obalznia okupacji i utworzenia 
Rządu Ludowego. Uczestniczy w  rokowa- 
niach międzypastyjnych, poprzedzających 
w listopadzie r. 1918 utworzenie gabinetu 
Jędrzeja Moraczewskiego. Po utworzeniu 
Rzadu obejmuje stanowisko naczelnika wy- 
działu sejmoweśo Min. spraw  wewnętrze 
nych bierze udział w opracowaniu ordyna- 
cji wyborczej do Sejmu Ustawodawczego. 
Od 1 stycznia r. 1919 zostaje dyrektorem 
Pinya konstytucyjnego Prezydjum Rady 
Ministrów. 

Wybrany do Sejmu z okręgu płockie- 


i 


ać będą tów, tow.: raduy Szpotański, Dewucki, radmi 
è 


wielki 


radno: Jaworowsui, Puac-i, Ziół 


„Monitorze ' 


Tymczasem min. spraw. wewn, | 


„OMB 


Nr. 267 


boreów 
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Wielikij 


wie 
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lel Seibert, Izaak Jochinek, Mieczysław Bujal 

i Leon Berger, ; 

Z KRONIKI NADUŻYĆ. 

Dnia 6 b. m. matka moja poszła spra 

| dzić czy jest wciągnięta na listy wyborcó” | 

w 197 komisji wyborczej przy ul. Kopera 
ka Nr. 30. 

Ku swemu zdziwieniu, znalazła obo | 
| siebie i mnie, wciąśniętego na listę poj 
| Nr. 695, jako urzędnika. Na zwróconą U]. 

wagę że jestem oficerem i z tego powoć |- 
(nie głosuje usłyszała odpowiedź, że mog 
| przyjść po cywilnemu i „nie dajmy się ŻYĄ 
| dom i socjalistom". 
| Zaznaczam, że nigdy urzędnikiem mý 

byłem, gdyż po przyjeździe z Rosji w 1915] 
| jestem obecni 
I 


r. wstąpiłem do woiska i 
clicerem zawodowym. Więc o omyłce 


no tu mówić, a jest to wyraźne naduży 
ficer. 


Radzyń, 


[Korespondencja własna). 


W niedzielę, dn. 17 września, odbył się tu | 
| rynku pierwszy wiec przedwyborczy Po P. S„ SĄ 
który przybyło około 4000 okolicznych włościan 
rob. rolnych. 

pów Ciekawe i wyczerpujące referaty wygłosili tow 
| tów: Padiak i Grelecki. Tow. Grelecki zwrócił 5% 
| między innemi specjalnie do kobiet, licznie zgrom?* 


dzonych, mówiąc aby nie słuchały anielskich stó” $ 
wek księży, agitatorów pańskich i głosowały ©] 
listę P, P. S$. jako na jedynych obrońców lud! 
| pracującego. N 
W dyskusji zabrał głos rzekomo „bezpartyjny | 
Jasiński (radny Międzyrzecza). Przyjechał on © f 
Radzynia specjalnie na wiec endecki, lecz wiec © 
| nie odbył, widocznie z braku słuchaczy, - Jasińsk | 
| na wstępie przedstawił się jako „bezpartyjny”. © 
| co zgromadzeni wybuchnęli głośnym śmiechem 
Judaszowska mina i ględzenie tego „bezpartyjnić 
ka" zniecierpliwiło zgromadzonych. którzy nie f 
zwólili mu dokończyć przemówienia. 
Później zabrał głos piastowiec Niewęgłowsk 
który z wielką furją napadł na socjalistów i B-$" ę 
dzinny dzień pracy lecz zgromadzeni, pomimo 1%" a 
woływań przewodniczącego do spokoju, ciągłe” 
krzykami „precz sługusie pański” również rE 
go do opuszczenia trybuny. 


|| Tow. Grelecki jeszcze raz zabrał głos i w 
kiej odpowiedzi zdruzgotał obu przeciwników, 
rzy ze wstydem siedli na bryczkę obszarnika Bo? 
tona i wraz z nim odjechali. - Ą 


Rezolucję P. P. S. przyjęto przez podniesie? 
rąk, przeciw podniosły się tylko 2 ręce. Po okrzf 
kach na cześć P, P. S., rządu Robot. Włościańsk i 
go i Naczelnika Państwa, wiec został rozwiąza” 

Zaznaczyć trzeba, że na gruncie radzyński 
endecy nie mają powodzenia, 

wa rm o crm e ZEE 


go, pracuje stale w komisji konstytucyj? 4 
i komisji spraw zagranicznych. Wielokro 
nie referuje na plenum różne sprawy z 0% 
dziedzin powyższych. Opracowuje socja' 
styczny projekt ustawy konstytucyjne” 
projekt Izby pracy, projekt autonomii ter? 
torjalnej Galicji wschodniej. Wraz z 
Czapińskim kieruje naszą akcją parlame” 
tarną w sprawie Konstytucji, wraz z tovi 
Liebermanem — w sprawie ordynacji wy, 
borczej. Przemawiał również wielokrot! 
w Sejmie w sprawach „kresów”. k 
. Wewnątrz partji pełni w r. 1920-1774 

obowiązki sekretarza generalnego C. K. w 
od jesieni 1921 r. sekretarza do spraw 
granicznych P. P. S. Z ramienia partji 7 
/czestniczy, jako jej przedstawiciel w sZ 
regu międzynarodowych zjazdów i kont 
rencji socjalistycznych. p 

Redaguje miesięcznik  teoretycZ 
„Przedświt” (zamknięty w r. 1920), i í 
współpracownikiem „Robotnika í « 
przodu”, członkiem redakcji „Trybuny, 
redaguje w jęz. francuskim nasz , j 
tyn", przeznaczony dla zagranicy. 

Okres płocki, wybierajac tow. 
działkowskiego, dał klubowi P. P. S. 
z naiwybitniejszvch jego sił. Tow. 
dziatkowski będzie niewątpliwie von 
wybrany w tym okręgu. 
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Nieszawa; 
(Korespondencja własna), 

Chadecy w okręgu: Włocławek — Nieszawa— 
x zapuszczają swe korzenie, ale, naturalnie, 
a zamkniętych zebraniach, bez dopuszczenia do 

skusji Podobne zebranie w sali hotelu odbyli 
| w Nieszawie w dn, 17 września; ogłosili wstęp za 
i, w końcu z trudem wpuścili i gromadę na- 
szych towarzyszy. Choć zapowiedzieli, pod naporem 
Opinii zebranych, wolną dyskusję — to jednak po 
bredniach red. Sachny z Torunia nie dali głosu 
Raszemu tow. Babikowi, do którego bojówka en- 
przyskoczyła z pięściami, Policjant, miast 
Poskromić awanturników i zbifów, aresztował tow. 
Babia, którego dopiero po interwencji wypuszczo- 
Mo ma wolność. 

W tydzień później, dn. 24 b. m., odbyło się 
Przedwyborcze zgromadzenie P, P, S. na rynku 
w Nieszawie, Wiec nasz ściągnął 1,200 osób, a 
chadecy za każdą cenę postanowili go rozbić, Spi- 

strażaków, ubrali ich w uniformy, ściągnęli dzie- 
daki i łobuzów z całego miasteczka i sprowadzili 
gi naszemu mówcy 3 naganiaczy z Włocław- 

Tow. Zygmunt Piotrowski wygłosił przeszło 

odzinne przemówienie i zapanował nad zebrany- 
mi, pokrzyżowawszy plany chadęckie. Dopiero po 
Mowie tow. P., gdy tow. przewodn. Jarosiński otwo- 
tzył dyskusję niejaki Maszewski z Włocławka, wy- 
tzucony z P, P. S. za to, że, jako ławnik współ. 
działał z łajdactwami w magistracie — prowoku- 
zaczął wzywać przygotowaną bojówkę, Za. 
częły się krzyki i pijani strażacy wygrażali pię- 
Ściami, Pijana banda już nie dała mówić dwom 
innym endekom, bo pomieszało się w oczach bojów- 
ce Krótko jeszcze przemówił tow, Michałowski 
i tow. Z, Piotrowski, wskazując na demoralizację, 
jaką sieje Ch-je-na. 
Po wiecu przywódcy chadeków wywarli zem- 
stę na naszych mówcach, w ten sposób, że dzie- 
ciakom i wyrostkom kazali krzyczeć, biec za nimi 
i nawet rzucać kamieniami. Na nasze argumenty 
— chadecy zdołali odpowiedzieć jedynie wrzaskiem 
pijanych strażaków, piskiem kilku kobiet, krzy- 
dzieciarni i rzucaniem kamieni, 
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Gostyn'n. 
(Korespondencja własna). 

Dn. 24 września odbył się u nas wiec przed. 
wyborczy, zwołany przez miejscowych towarzyszy, 
na którym przemawiał tow. Śledziński z Warszawy. 
Przez cały czas przemówienia naszego towarzysza, 
śrupka krzyłkaczy komunistycznych złośliwie war- 
czała, a po skończonym referacie, gdy tow. Śle- 
dziński chciał odczytać rezolucję, to na dany znak 
. całą ta komunistyczna smarkaterja usiłowała do 
tego nie dopuścić, jednak 'dzielna postawa zgro- 
madzonych zmusiła tych ślepych sługusów Moskwy 
da milczenia. Rezolucja została odczytana wśród 
ogólnej ciszy i przyjęta. z uznaniem przez olbrzy- 
mią większość. 
Komunista Grabowski, który został wydalony 
ze Zw. Zaw. Rob. Rolnych za szkodliwą działal- 
ność dla Związku plótł trzy po trzy o jakiejś ugo- 
dzie P, PaS., ale na żądanie dowodów i faktów nie 
mógł biedak przedstawić żadnych dowodów, ani 
faktów. Całe przemówienie tego analfabety spo- 
o cukinia acz coć 
„8. í 
P. Grabowskiemu dzielnie sekundował w napa- 
ściach na P, P, S. instruktor związku ckiego, 
j ci domorośli krytycy otrzymali ciętą odpo- 

ad tow. tow, Bastka i Śledzińskiego. Cha- 
. decja na swój sposób chciała wiec zerwać, bo na- 
ła wódką jakieś męty, które zaczęły krzyczeć 

dać w czasie mowy tow. Basika, a komuniści, 
w idealnej zgodzie i zadziwiającej solidarności z 
chadekami wspólnie z nimi przeszkadzali tow. Śle- 
dzińskiemu. Tak jedni, jak i drudzy, jak widzieliś- 
my nie mieli powodzęnia w zwalczaniu P. P, S, i 
odchodzili w bardzo niewesołym nastroju, gdy 
` zgromadzeni z zapałem powtarzali okrzyki na 
część P. P. S, | 
ubecny. 


Zyrardów, 
(Korespondencja własna). 
W dniu 22 września odbył się wiec przedwy- 
borczy w Żyrardowie, zgromadzonych było około 
trzech tysięcy osób. 

Na wiecu przemawiał tow. Wronowski, który 
szczegółowo wyjaśnił słuchaczom ordynację wy- 
borczą. Zebrani przyjęli z zadowoleniem przemó- 
więnie naszego towarzysza, “ 

W dniu 24 września odbył się wiec w Wiskif- 
kach, na którym przemawiał tow. poseł Dobrowol- 
ski. Po trzygodzinnem przemówieniu posła Do- 
browolskiego, zebrani jednogłośnie przyjęli rezo- 
lucje potępiającą działalność prawicy w Sejmie, 
natomiast wyrażającą podziękowanie Klubowi Po- 
słów Socjalistycznych za jego energiczną obronę 
praw gproletarjatu i stwierdzającą, że przy obec- 
nych wyborach zebrani będą głosowali za listą 
Nr, 2. 

Przemówienie tow. posła Dobrowolskiego przy- 
jęto rzęsistemi oklaskami. 


POKWITOWANIA, 
Na fundusz wyb?rezy P. P, S, 

W. Sobolewski, Sandomierz. mk, 1000. 
Si, Kwiatkowski mk, 1000. 
H, B. mk, 5000, i 
Sympatyk mk, 1000. 
Dr. Grosgl'kowa mk. 1000. 
iA, B. mk. 800, 
Henryk Boloewicz, mk. 1.860, 
3. F. mk. 1000. 
Tow. Głuchowski mk, 60,000, | 


ROBOTNIK”, sobota. EA 1922 r. 


Helena i Aleksander Bormanowie z Torunia 
mik, 1,200. . 

J, D. mk, 5000. ) : 

Robotnicy i robotnice różnych zawodów z Lip- 
na (listą składkowa Nr. 00276) mik. 4,100, 

Mieszkańcy Hornówka, gm. Osówka pow, Lip. 
ma (lista składkowa Nr. 00271) mk, 1200, 
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-O urlopy dla pracowników 
handlowych 


Istnieje i obowiązuje w Polsce ustawa z dn. 16 
maja r, b. o urlopach dla pracowników, zatrudnio- 
mych w przemyśle i handlu (Dz. U. R. P, Nr. 40), 
poz. 334 ex 1922, Ustawa ta uprawnia robotników 
i pracowników umysłowych do płatnych urlopów. 
Niema jednakże w tej ustawie wyraźnej interpreta- 
cji, kto ma być zaliczony do kaiegorji pracowni- 
ków umysłowych z pomiędzy ogromnej rzeszy pra- 
cowników handlowych. Brak takiej interpretacji 
wywołuje dowolne interpretowanie u Obwodowych 
Inspektorów Pracy, na niekorzyść bardzo wielu 
kategorji pracowników handlowych. 

Dla przykładu, przytoczę fakt jeden, wyni- 
kający z szego braku. Oto Obwodowy In- 
spektor Pracy w Bielsku, na Śląsku Cieszyńskim, 
inż. P, Cienciała, w liście z dnia 15 września r, b., 
adresowanym do Związku pracowników handlo- 
wych w Cieszynie, oznajmia, „że pracownicy han- 
dlowi, sprzedający towar (subjekci handlowi), nie 
zaliczają się do pracowników umysłowych, zatru- 
dnionych w handlu, ponieważ nie wykonują pracy 
umysłowej, lecz pracę ręczną, przenosząc towary, 
dzieląc je i podając kupującym, dlatego ma do 
nich zastosowanie I i II ustęp art. 2 ustawy o urlo- 
pach z 16 maja 1922 r. Natomiast do agentów, 
faktorów, buchalterów, korespondentów, prokurzy- 
stów, kierowników przedsiębiorstw handlowych ma 
gastosowanie, co do urlopów 3-ci ustęp art. 2 tejże 
ustawy, bo to są pracownicy umysłowi”. 

Nie można się zgodzić na takie interpretowa- 
nie pojęcia o pracowniku handlowym (subjekci), 
albowiem on, oprócz przenoszenia towarów, dzie- 
lenia ich i podawania kupującym, ma i inne czyn- 
ności, bezspornie umysłowe, jak np. obliczanie na- 
leżności, wypisywanie kwitów do kasy i Ł p. 

Dziwnem się zdaje, że pan Minister Pracy i 
Opieki Społecznej dotychczas nie wyjaśnił Inspek- 
torom Pracy znaczenia „pracownika umysłowego”, 
przez co unikniętoby tak ciekawych inetrpretacji, 
jak powyżej wymieniona. 


Pracownicy żądają, by do nich był zastosowy=" 


wany 3-ci ustęp art, 2 ustawy o urlopach z dnia 
16 maja i żądanie to jest zupełnie uzasadnione. 
Jotge. 


Samorządy a opieka społeczna 


Wczoraj rozpoczął swoje narady pierw- 
szy zjazd przedstawicieli samorządowej o0- 
pieki społecznej w Warszawie. Delegatów 
ziechało się powyżej 60. Poza zwiedzaniem 
różnych zakładów opieki społecznej pierw- 
szy dzień zjazdu wypełnił bardzo dobrze 
opracowany referat p. Paciorkowskiego na 
temat: „Udział Państwa w organizacji O- 
pieki Społecznej”, oraz referat p. Kowalew- 
skiego na temat: ‚Organizacja Opieki Spo- 
łecznej w Kongresówce”. Wreszcie p. Su- 
torzewski wypowiedział referat o „Szpital- 
nictwie wobec Opieki Społecznej”. Wnio- 
sek jego brzmiał wbrew ustawie, zapowie- 
dzianej o „konieczności współdziałania Mi- 
nisterjum z samorządem”. 

Prócz delegatów uczestniczy w zjeź- 
dzie 150 gości z Warszawy i prowincji. Po- 
wszechnem jest przekonanie, że zjazd udał 
się. i 

Dziś dalszy ciąg zjazdu. Rano zwie- 
dzanie zakładów wychowawczych. Po po- 
łudniu najważniejszy referat zjazdu, rele- 
rat poświęcony finansom. Skąd wziąć środ- 
ki na budowanie samorządowej opieki spo; 
łecznej? Referat ten wygłosi tow, Badzian 
(Łódź). Znany pedolog i wychowawca Ja- 
nusz Korczak, zapozna zjazd z „Domem 
sierot' który prowadzi od, lat kilku, 

Honorowym przewodniczącym zjazdu 
został cbwołany. mecenas Osuchowski. 
Przewodniczy tow. dr. Bobrowski, oraz p. 
dr. llski. Zastępcami przewodniczących są 
tow. D. Kłuszyńska (Łódź) i dn. Rolle (Kra- 
ków). Sekretarzują tow. Łęcki (Łódź) i Su- 
tarzewski (Kalisz). 


Program reakcji. 


Odczyt tow. pos. Kazimierza Czapińskiego. 

O reakcji polskiej, jako ruchu mającym za za- 
damie cofnięcie zdobyczy kulturalnych i społecz- 
nych mówił wczoraj w sali Muzeum Przemysłu i 
Rolnictwa tow. pos, K, Czapiński, 

Reakcja polska w przeciwstawieniu do ruchu 
reakcyjnego w innych krajach, jak naprz. we Fran- 
cji, tem się wyróżnia, iż mie posiada żadnej skry- 
stalizowanej ideologji, Przyznają się do tego bra- 
ku sami publicyści polskiego obozu reakcyjnego, 
jak np. Rybarski, który nad tem ubolewa i radzi 
stworzyć własną ideologję. 

Reakcja skupia się u nas w dwuch większych 
stronnictwach, w Narodowej Demokracji i w Cha- 
decji. O innych grupach i grupkach jako nie od- 
grywających+wybitniejszej roli w naszem życiu po- 
lityczno - społecznem, prelegent mimochodem tyl. 


ko wspomina, a zatrzymuje się wyłącznie na Ne- | 


ecji i Ch.-Decji, dwuch stronnictwach, które o- 


Z listy ckiadkowej Nr. 01563 zebrane przez | brały sobie za hasła — Naród i Chrześcijanizm. 


Wyprowaalziwszy rodowód N.-Decji z dawniej- 


U 


szej Ligi Polskiej i późniejszej Ligi Narodowej, 
powstałych w dobie, kiedy w zaborze austrjackim 
stańczycy z powodzeniem propagowali swój pro- 
gram ugody, a w Kongresówce Al. Świętochowski 
nawoływał do zdobyczy ekonomicznych, uważając 
dążenie do niepodległości za szkodliwą mrzonkę, 
mówca przyznaje ówczesnej Narodowej Demokra- 
cji pewne zasługi koło kształtowania świadomości 
narodowej, 

Jak dalece inną była ówczesna Nar. Demo- 
kracja od „obecnej, świadczy dawniejszy stosunek 
tej partji do kościoła, co znalazło swój wyraz w 
odsądzeniu Nar. Dem. od chrystjanizmu przez bi- 
skupa Niedziałkowskiego i w walce, jaką R. Dmow- 
ski prowadził z duchowieństwem katolickiem, sta- 
wiającem interes Rzymu ponad interesy Narodu. 
Z biegiem czasu oblicze N. D. zmienia się do nie- 
poznania I w roku 1905 występuje już jako stron- 
nictwo ugodowe, do czego już przedtem nawołuje 
jeden z twórców N, D. Z. Balicki do przejścia na 
„grunt realny". W Polsce Niepodległej N. D, sta- 
je na stanowisku wyraźnie klasowem, jako rzecz- 
niczka klas posiadających. Według „Myśli Naro- 
dowej”, która jest organem tej partji najbardziej 
palącemi zagadnieniami chwili obecnej są: zniesie- 
nie 8 godz. dnia roboczego, obalenie reformy rol- 
nej i usunięcie prawa o ochronie lokatorów. 

Dla wszechstronniejszego i dokładniejszego o- 
świetlenia oraz pokazania czem jest N. D. prele- 
gent cały zebrany materjał obciążający podzielił 
na 3 części: polityczny, kulturalny i społeczny. W 
dziedzinie politycznej wskazał na walkę N. D. z 
ruchem niepodległościowym i organizacjami, jak 
Strzelec i Legjony, które były nosicielami tego ru- 
chu. Nie jest narodowem stronnictwo, które kol- 
portuje w Ameryce broszurki, szkalujące armię, 
rząd i państwo polskie. N, D, uczyniła wszyst- 
ko, co było w jej mocy. by Państwo Polskie zdy- 
skredytować zagranicą i podkopać jego autorytet 
wewnątrz. p ; 

"Nie jest demokratycznem stronnictwo, które 
chciało narzucić krajowi Senat z wirylistami, któ- 


re przez usta ks. Lutosławskiego wypowiada się, 


wbrew woli większości narodu, za królem. 

W/ dziedzinie kulturalnej prelegent wskazał 
na dążenie endecji do poddania pod wpływy kle- 
ru całego życia umysłowego w Polsce, na jej walkę 
na terenie sejmowym 'na rzecz szkoły wyznaniowej 
i to nietylko szkoły powszechnej, lecz także uni- 
wersytetów oraz na wynikające z tego obniżenie 
kultury państwowej i zaognienie sprawy narodo- 
wościowej w państwie, gdzie 34 ludności stanowią 
narodowości obce. 

Wreszcie w dziedzinie społecznej N, D., która 
w sprawozdaniu ze swej działalności na terenie 
sejmowym chwali się tem, iż starała się obalić 
wszelkie zdobycze klasy pracującej, dowiodła, że 
nie jest ani narodowa, ani demokratyczną, gdyż w 
swem zaślepieniu klasowem nie widzi tych wiel- 
kich niebezpieczeństw, jakie jeszcze piętrzą się 
dokoła Polski. Może bowiem znowu nastąpić mo- 
ment, kiedy Polska będzie musiała się odwołać do 
tych szerokich mas dla ocalenia swej drogo zdo- 
bytej Niepodległości. A przecież błędem wszyst- 
kich naszych poczynań w latach 1791, 1794, 1831 i 
1863 było to, że szlachta polska nie chciała oprzeć 
się na masach ludowych i nic nie uczyniła, by ma- 
sy te dla sprawy narodowej pozyskać. Tedy i na 
tem polu polityka N. D. nietylko demokratyczną 
nie jest, ale także nie narodową. 

Poświęciwszy jeszcze nieco uwag Chrz, Demo- 
Kkracji i jej uzależnieniu się w zupełności od Rzy- 
mu mówca napiętnował stanowisko Stolicy Apo- 
stolskiej w sprawie Galicji Wschodniej wręcz 
wrogie dla Państwa Polskiego, a streszczajace się 
w żądaniu zupełnej niepodległości dla Galicji 
Wschodniej. ć 

Odczyt tow. posła Czapińskiego, jak wszystkie 
prelekcje tego mówcy poparty licznemi cytatami, 
stanowił dla licznie zebranego audytorium jeden 
długi szerćg rewelacji. Dwugodzinnego przemó- 
wienia słuchano z rosnącem zaciekawieniem, a pre- 
legenta nagrodzono oklaskami. 
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Zblizka i zdaleka. 


WALKA KLASOWA NA WSI. 

Drogi Towarzyszu. Niechaj i mnie bę- 
dzie wolno odezwać się do Was. Nie mam 
tu z kim pomówić, Dużo mam pracy, ale 
i wieczory już dłuższe i znowu można ga- 
zety czytać Coraz one bardziej zajmujące, 
bo i wybory za pasem. Jestem rządcą du- 
żego folwarku, w 1905 roku pracowałem w 

artji, byłem też w legjonach, Byłem i na 
Goawwialóca froncie. Wróciłem na wieś i 
pracuję. Ciężko było „włożyć się” do pra- 
cy po tak długiej służbie w okopach i w o- 
bozie. Ale lubię wieś i zawód rolniczy. Je- 
stem zależny, klasowo zależny i niewiele 
mogę na stanowisku swojem robić dła par- 
tji. Tyle dobrego, że mój obszarnik nie 
mieszka w folwarku, którym administruję. 
Niema u mnie zatargów z fornalami — a on 
tor się imienia Kwapińskiego, jak Lucype- 
ra, więc z łatwością ustępuje. 

Czytam tedy gezety i z powodu jed- 
negó z dzisiaj, przy niedzieli, odczy- 
tanych artykułów, pragnę z wami wy- 
mienić słów kil Oto w klasowym 
organie obszarników, „Przegląd Ziemiań- 
ski” (z dn. 2 września r. b.) znalazłem 
artykuł pód tytułem „Karty i szulerka”, 
Artykuł ten protestuje przeciwko grze w 
karty, rozpowszechnionej w sferze ziemiań- 
skiej. Autor nie chce dać wiary, aby to by- 
ło zjawisko powszechne. Uważa raczej, że 
to tylko parszywe owce, jakich nie brak w 
żadnem stadzie, zgrywają się w karty, u- 
prawiają hazard i szulerkę, a całe ziemiań- 
stwo ponosi za winy tych niektórych i nie- 


„wojną także dwa miljony, tylko nie marek, 
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hcznych odpowiedzialność morałną. I dla- 
tego ludowiec Maj, wicemarszałek Sejmu, 
nie miał racji, gdy mówił niedawno na wie- 
cu w Lublinie: „panowie nam niepotrzebni, 
niechaj sobie jadą zagranicę i tam się zśry= 
wają w karty"... Autor artykułu udaje, że 
nie wie, iż na każdem zebraniu grają dzie- 
dzice w karty, nietylko w brydża, ale i w 
„baczka”, w „tempelka”, przegrywają do 
siebie setki tysięcy marek w ciągu kilku go- 
dzin. Opowiadano o jednym w okolicy na- 
szej, że przegrał dwa miljony i pan prezes 
cświadczył, że jest prawie Józefem Potas i śą 
kim, który, jak wiadomo, przegrał przed 


lecz koron, czy franków... Autor żąda, aby 
szulerów wyrzucać ze stowarzyszeń. Któż- 
by wtedy został w stowarzyszeniach ziee 
miańskich ? i F 
Ale autor nietylko moralizuje braci 
swoich. Ma on wysokie pojęcie o tej braci. 
Jest przekonany, mianowicie, że „ziemiań. 
stwo wznieść się winno do stanowiska 
nowanych i uznanych przez ogół ludności 
wiejskiej za jej przewodników. Ziemianin, 
jeżeli chce się utrzymać na swem vaże 
nem i szanowanem stanowisku, musi być 


chłopi myślą. Był kiedyś, przed laty, cza 
idylli wiejskiej. Ale czas ten oddawna m 
nął. Już w 1905 roku, kiedyśmy pie f 
strajk rolny robili — nie było idylli na wsi 
lecz była walka kłasowa. Dziś — mówić o 
dziedzicach, jako o przewodnikach, 
tylko człowiek naiwny. albo 
kłamca. Gdzież to są na wsi owe 
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rzucić się chłopom za przewodników moral- 
nych. Połowa dziedziców dzisiaj, to przy- 
bysze z miast, mieszczanie w pierwszem, 
co najwyżej drugiem pokoleniu. I jacy 
mieszczanie! Byłe jaki dorobiony rzeźnik, 
ledwo podpisać się umiejący, kupuje sobie 
majątek ziemski, ie, karetę, niekie dy 
samochód i jego synalek już udaje szlach- 
cica z dziada pradziada, gra w karty, pu- | 
szcza pieniądze i bawi się w politykę. I to 
mieliby być przewodnicy! Chłop zrozumiał 
już cały figiel tego przewodnictwa i śmie- 
je się z tych przewodników! "= 

Rozumie on dobrze, że jedynym bodź- 
ćem do pracy i czyni u tych ludzi jest in- 
teres nagi, gruby interes materjalny. Naj- 
mniej zapłacić za pracę, najwięcej tej pra- 
cy wydobyć — oto są zasady. Rzadko któ- | 
ry zrozumie, że rozum każe walkę podp 
rządkować rozumowi, wskazuje ugodę, 1 
zaś walkę, Na dziesięciu dziewięć rozun 
jedno, że związki zawodowe mają 
bytu, o ile je zakładają obszarnicy, „zie- 
mianie* dla siebie, jeżeli je zaś zakładają 
parobcy, to jest to kryminał, dzieło bolsze- 
wików, Żydów i tym podobnych ogów 
wielkiej własności, to znaczy w: 


czyzny! 

I dlatego chłop, drobny 
najemnik — śmieją się, 
Świąteczne” podobne cukierki na 
oliarują. I organizują się w związki klaso- 
we, które przy najbliższych wyborach p 
każą na wsi, czy Polska jest jeszcze w 
kresie pańszczyźnianej idylli, czy też 
już państwem nowoczesnem, klasowem : 
prawie nie na przywileju opartem, = 

Wasz Wincenty Kleszcz. 4 

List ten bardzo ciekawy | eimen kowe 
jemy na tem miejscu ku wiadomości czy= 
telników naszych na wsi pracujących. Od- 
bija on zmienioną psychologję intelige: 
nych pracowników wiejskich. ri 

* jest już towarzyszem ny 
zad c 
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Czy on jeden tylko? Bedzie raz 
wiecej. I oni bowiem zrozumieją, że przy- 
szłość ich zawodu nie spoczywa w ; 
pańskiej. jeno w obronie prawa, które jest 
prawem klasowem, prawem najemników. 
Minęły czasy idylli wiejskiej, krwawej i- 
dylli pańszczyźnianej kmiotków i w baty 
uzbrojonych ekonomów. Dziś nastał na 
folwarku nowy dyktator: inspektor pra 

Henryk Bezmaski. 
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Ksiażki nadesłane. 
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Śweród osianich tomików najtańszego w | 


sce wydawnictwa „Książek C'ekawych*  pojew 
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Marka Twaina: „Historja' po- 
dwójnie detek'ywna czyli Stiłimam contra Sherlock 
Holmes“, oriz dwie prześliczne nowele R. L, Ste, 
vensona pod tyt. „Morderca Markhejm* w prze- 
kładzie R. Zrębowicza i z głębokim wstępem e 
goż pisarza, Z u:worów oryginalnych wydeno Sta. 
nisjawa Sierosławskiego „Drogi Ciemtowe*, Jest 
ta zbiór opowizdań z męszeńskich dziejów ludność 
polskiej, wwiascza chłopów. wypędzonych przez Mo. 


się z przektadów: 


skali w czasie odwrotu w r. 1915, Opowiadania | te 
Yren zwodnej pamięci spolecgeńst 
skutki bezmyátoych uniesień dta. poktyki Mikolaja 
Mikcłojewięza ` miłości dia „braci Stowian'* inny 
charakter m2 wesola, żartobliwa powieść zn nego 


abicrm warsziwskiego J. Krzewińskiego pod | yt, 
„121-20", oswis na tle życia Warszawy w czas je 
najazd: bolszewickiego, utwór pelen humonz 7 s 
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| W uzupełnieniu sprawozdania o kon- 
gresie zjednoczeniowym . w Norymberdze, 
podajemy jeszcze następujące szczegóły: 
= _ Zjazd odbywał się w wielkiej sali Her- 
 kulesa, mieszczącej 4.000 osób. Sala była 
przepełniona. Na przewodniczących hono- 
rowych wybrano 2 tytułu starszeństwa 
 Pfannkucha i Bocka. Na przewodniczących 
*ebrad wybrano: Welsa i Dittmanna. Otwie- 
ając zjazd, Dittmann oświadczył m. in.: 
„Na tę salę spoglądają oczy całego świata 
"pi oletarjackiego. Dość walki bratobójczej! 
Fragniemy odtąd trwale pracować razem”. 
"38 Następnie przemawiał Hermann Mil. 
der w imieniu większościowców, wywodząc, 
że oba zjazdy w Augsburgu i Gera spełni- 
ły tęsknotę miljonów robotników. Obie 
strony wykazały uczciwą wolę porozumie- 
nia. Wszelkie różnice zdań rozstrzygane 
dą w przyszłości w ramach naszych za- 
d. Monarchja już nie zmartwychwstanie. 
Wszelkiemi siłami obronimy republikę, Na- 
ymi najbliższymi celami są: demokraty- 
cja administracji i sądownictwa. uwolnie= 
e woiska i policji z wszelkich elementów 
onarchistycznych. Dla urzeczywistnienia 
szych celów potrzeba dojrzałej i oświe- 
pej klasy robotniczej. Musimy też wcią- 
ąć do naszych szeregów miljony robotni- 
w, stojących dotąd zdala od naszego ru- 
_ Zjednoczenie pariji mieszczańskich 
dka śrozi powstaniem bloku przeciwso- 
alistycznego i dlatego należy wszystkie 
wytężyć siły dla osiągnięcia zwycięstwa so- 
cjalistycznego. 

/_. W imieniu niezależnych oświadczył 
Crispien. że obecnym smutnym stosuńkom 
może położyć kres tylko socjalizm. Cel-nasz 
nie da się urzeczywistnić odrazu, to też 
3 2 będzie znaleźć „tymczasowe rozwią- 
zan ijs bv przvnajmniej złagodzić obecny 
_ Stan rzeczy i przygotować się do zwycię- 
stwa proletarjatu. Mamy już wspólnotę 
pracy między Londynem, Wiedniem i Am- 
ianen. Ale -oto runęły przeszkody, 
dzielące te trzy wielkie zrzeszenia i win- 
niśmy ślubować. że zjednoczona partja so- 
cjalistyczna z całą energją zmierzać będzie 
oku zjednoczeniu proletarjatu międzynaro- 
_ dowego. 

 * Następnie przyjęto jednomyślnie > za- 
o „program działania”, którego wy- 


-_nlnoczie wejalstów w Niemczech 
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"świata, aby jednak Niemcom 
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ROBOTNIK”, sobota, 36 września 1922 r. 


TELEGRAM Y. 


Wyniki wyborów do seimu Śląskiego 


tyczne podaliśmy już, jakoteż program or- 
ganizacyjnv. Wybrano komisję dla opraco- | 
wania nowego statutu partyjnego z Karo- 
lem Kautskym, jako przewodniczącym. Na 
przewodniczących nowej partji obrano 
Herm. Millera, Welsa i Crispiena. | 
Dalej' przemawiali goście zagraniczni; | 
Ammons, przewudniczący angielskich zw. 

zawodowych, który zapewnił, że robotnicy 
angielscy walczyć będą ramię przy ramie- | 
niu z niemieckimi w celu możliwie szybkie- 
g0 usuniecia uciążliwych warunków trakia- 
tu wersalskiego. Z- Francji przybył, jako 
„delegat. Morel. | 
Wreszcie Wels odczytał wśród olbrzy- | 
miego entuzjazmu zebranych manifest zjed- | 
noczonej partji, w którym powiedziane | 
jest m. in.: Zjedn. partja socjal. praśnie 

obrony i wzmocnienia republiki niemiec- 

kiej. praśnie, aby Niemcy świadomie i o- 

choczo, ale w śranicach możliwości, speł- 

niły swój obowiązek w dziele odbudowy | 
przyznano 
równe prawa, co innym narodom, 

Partja domaśa się skuiecznej walki z 
bezwstydnym paskarstwem, obrony 8-godz. 
dnia pracy, ubezpieczeń społecznych; 
współdziała ze związkami zawodowymi i 
spółdzielczymi i dąży w swym celu osta- 
tecznym do ustroju gospodarczego i spo- | 
łecznego, w którym nie byloby wyzysku. 

W tym znaczeniu partja prowadzi walke 

klasową. Nie dla zaprowadzenia nowego 

panowania klasoweńo, lecz dla zniesienia 

wszelkich klas i zabezpieczenia narodowi 

wolności prowadzona jest ta walka. Partja 

wvraża swą solidarność z robotnikami so- 


| 


cjalistycznymi wszystkich krajów. 

Wels zamknął zjazd oświadczeniem, 
że od dnia tego zjazdu rozpoczyna sie no- 
wy okres historji świata. Delegaci, stojąc 
odśpiewali pieśni robotnicze. 

Z okazji zjednoczenia socjalistycznego 
cba centralne organy „Vorwarts* i „Frej- 
heit' które od 1-$o października  nołączą 
się, wydały nuraer specjalny, w któ: vm u- 
mieścili artykuły tow. tow, Kautsky, Shaw, s 
Faul Faure. Cermak, Vanderwelde, Turati, 
Jouhaux, Wallhead, Troelstra, Hillauitt, 
Czernow, Stauning, Möller, Adelaida Popp, 


WA UPOSAŻENIA URZĘDNIKÓW 
A I EMERYTÓW, 
-Wobec tego, że projekt ustawy o upo- 
 sażeniu urzędników nie mógł być w Sejmie 
 załatwiony w czasie bieżącej sesji, stosow- 
nie do uchwały Sejmu, Rada Ministrów na 
ajszem i dzisiejszem zebraniu obra- 
ała nad sprawą poprawy bytu urzędni- 
Uchwały dotyczą podwyższenia do- 
ów: miesięcznego, zniesienia pasa dro- 
ianego i przesunięcia miejscowości do 
zych klas i wejdą w życie już od 1-g0 
ziernika b. r. Równocześnię powzięto 
ałę w sprawie uposażenia emerytów. 
P. CZICZERIN W WARSZAWIE. 
- P. Cziczerin, który przybył onegdaj do 
w drodze powrotnej z Berlina 
Moskwy wczoraj rano w towarzystwie 
epcy przedstaw. pełnomocnego R. S. F, 
„p. Oboleńskiego był przyjęty przez 
Narutowicza, 

Następnie p. Cziczerin odbył dłuższą 
zmowę z prez. Nowakiem. 
O godz. 2-ej po poł. min. p. Naruto- 
cz wydał w hotelu Europejskim śniadh- 
lie na cześć p. Cziczerina. Oprócz p. Na- 
a w śnmiadan'« wzięli udział: min. 
zem. i handlu Strasburger, wicedyr. dep. 
olit. Morawski, nacz. Wydz. wschodniego 
asiewicz, oraz p. Knoll, jak wiadomo, 
zony na posła polskiego w Moskwie, 
trony rosyjskiej obecni byli pp. Obo- 
skij, zastępca przedstaw. pełnomocnego 
arszawie, oraz p. Lorentz, sekretarz 
Istwa. 
_ O godz. 6-ej po poł. p. Cziczerin był 
Belwederze na posłuchani«u u Naczelni- 
"Państwa. Przv rozmowie był SK: 
n. Narttowicz. Rozmowa trwała z $órą 


z 
A 
w 


o 


+ 
pobycie p. Cziczerina u prez. Nowaka P, Av 


Głównym tematem rozmowy, która trwała pół 
odziny, była kwestja dalszego rozwinięcia poko- 
= stosunków polsko - rosyjskich.  Zarówr 
A rezydent Ministrów, jak i p. Cziczerin podkre- 
(wagę, jaką z tego punktu widzenia ma na- 
nie i ożywienie stosunków ekonomicznych 
ędzy Polską i Rosją. Krótki przegląd sytua- 
konomicznej obu krajów, ich potrzeb i pers- 
w rozwoju pozwolił wyrazić jednomyślne 
nanie, że Polska i Rosja mogłyby sobie od- 
ać w tej dziedzinie bardzo cenne usługi, że jed- 
śmie rozwinięcie stosunków ekonomicznych 
y najlepszym terenem do zrealizowania i za- 
mentowania niezmiennie pokojowych dążeń a- 
krajów, P, Prezydent ministrów zwrócił uwags 


traktatu, zwłaszcza w dziedzinie reewakuacji przed 
miotów i zabytków, wywiezionych z Polski, utrue 


p. Cziczeriną na te, że obecny stan wykonani: ` 


rin. podkreślając, jak skomplikowane jest zagad- 
nienie zwrotu mienia polskiego i wywiezienie go 
z Rosji, wyraził nadzieję iż trudności z tem zwią- 
zane będą mogły być złagodzone. W dalszym cią- 
$u rozmowy przy okazji poruszenia tematów, zwią- 
zanych z obecną sytuacją polityczną w Europie, 
zarówno p. Prezydent Nowak, jak i p, Cziczerin 
wyrazili opinję, iż zarówno Polsce, jak Rosji zale- 
ży w pierwszej linji na utrzymaniu i wzmocnieniu 
pokoju w Europie, 


+ 
Pe 

28 b. m, poseł Rzplitej Polskiej w Moskwie p. ' 

Stefański podejmował w poselstwie francuską mi- 


(A. W). 
REGULACJA GRANICY POLSKO- 
CZESKIEJ. h 


sję specjalną z p. Herriotem na czele. 


Czeskie „Narodni Listy" donoszą, że 
pomimo energicznego protestu przedstawi- 
ciela Czechosłowacji,  miedzysojusznicza 
komisja graniczna postanowiła sama prze- 
prowadzić regulację granicy  polsko-cze- 
skiej, a to ze względu na fakt, że rządy 
czechosłowacki i polski do dnia 6 sierpnia 
nie mogły się porozumieć w sprawie zmia- 
ny części nowej granicy na północ od Ja- 
worzyny. (PAT). 

WYDZIAŁ PRASOWY PREZ, RADY 
MINISTRÓW, 


Wczoraj przez prez. Nowaka podpisa- 
na została nominacja p. Mieczysława Ba- 


biński podczas prezydentury p. Ponikow- 

skiego był osobistym sekretarzem premjera, 
Z DYPLOMACJI, 

B. naczelnik wydziału osobowego M, S, Z. p. 

Dobrzyński został mianowany chargé d'affaires 
przy rządzie republiki estońskiej, 


Nemec, Topalowits, Garami. Macdonald 
Kalnin. Molkenbuhr, Klara B3chm-Schuch. 
dnia ogromnie rozwinięcie szerszych prolektów 
współpracy i że usunięcie tej trudności musi być 
traktowane jako ważne i pilne zadanie. P, Czicze- 
kińskiego na naczelnika wydziału prasowe- 
go przy Prezydjum Rady Ministrów. P. Ba- 


UGA DIE LETA OTA CH 


| baterje górskie. 


P.. P. S. ZDOBYŁA 8 MANDATÓW. 
Katowice, 29 września. (PAT). Rete- 


| rat wyborczy województwa śląskiego poda- | 
je dc wiadomości następujące wyniki wy- | 


borów do sejmu śląskiego we wszystkich 
trzech okręgach wyi:orczych: 

"OKRĘG 1: P P. S. Cieszyn — 1 man- 
dat, P. S, L.. Cieszyn — 1, N; P. R. — 4, 
P. P. S. Katowice —- 2, komuniści — 0, P.. 
S. L, — Górny Śłąsk — 0, Niemiecka Par- 
tja Socjalistyczna — 0, Niemiecka Katolic- 
ka partja Ludowa — 3, Żydzi — 0, blok na- 
rodowy — 7, Partia Trunkharta — 0. Z o- 
kręgu pierwszego z wyjątkiem pierwszego 
obwodu (powiatu pszczyńskiego) — razem 
mandatów 18. | 

OKRĘG IL N. P. R. — 2,P.P, S$. —3, 
Niem. Partja Socj, — 1, komuniści — 0, 


P.-S. L. —0 Niemiecka Katoligka Partja 


Przewrót 


NOWY KRÓL I NOWY RZĄD. 

Belgrad, 28 września. (PAT). — „Po- 
lityka' donosi z Aten, że następca tronu 
złożył w ręce rządu tymczasowego przysię- 
ge ną konstytucję. Ks. Jerzy obejmuje tron 
rod imieniem Jerzego II. Wojska rewolu- 
cyjne, wkraczające do Aten, powitane zo- 
stały przez ludność jako oswobodziciele oj- 
czyzny, Na ulicach demonstrowano na rzecz 
Venizelosa, armji i ententy. Nowozamiano- 
wany rzad ma objąć urzędowanie w dniu 
jutrzejszym. $ 

POŁOŻENIE W ATENACH. 

Bordeaux, 29 września. (PAT). P. R. 
Pięciu ministrów poprzedniego gabinetu 
greckiego: Stratos, Protopapadakis, Cudas 
i Theodokis—aresztowani. Opinja publiczna 


' domaga się postawienia ich w stan oskarże- 


nia, jako odpowiedzialnych za wypadki w 
Azji Mniejszej. Komisja wojskowa, na któ- 
rej czele stoją pułkownicy Plastiras i Go- 
natas, pełni prowizorycznie władzę w po- 
rozumieniu z przywódcami venizelistów, nie 
może jednak dojść z nimi do zgody dla u- 
konstytuowania nowego gabinetu. Na Kre- 
cie władze greckie przekazały rządy rewo- 
lucjonistom. Komisja venizelistów, złożona 


-z trzech członków, ukonstvtuowała się jako 


rząd prowizoryczny. 
MOŻLIWOŚĆ OGŁOSZENIA REPU- 
MERRE IRA 


Ateny, 29 września. (PAT). —W spra- 


ABDYKACJA SUŁTANA 


Konstantynopol, 29 września. 


| komuniści — 0, M i 
Katolicka Partja Ludowa — 3, Partja Nie- 
j 


| emmae O AAA a o n a a NN a e aa D 
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| Ludowa —= 2, Partja Niemiecka — 2, Blok 


| Narodowy — 5, Śląska Partja Ludowa — 0, 
| Razem z okręgu drugiego mandatów 15. 

|. OKRĘG IILN. a= a? ni P- P-S: a 
| 2, Niemiecka Partja jalistyczna — 1, 
| A P.S. L. a 0, Niemiecka 


miecka — 2, Blok Narodowy — 6, Śląska 
Partja Ludowa AŻ: Razem z okręgu trze= 
ciego mandatów 15. 

sg Wobec tego skład sejmu śląskiego bę- 
dzie następujący: Blok Narodowy — 18, 
Polska Partja Socjalistyczna — 8, N. P. R. 
, P. S. L. — 1, Partja Niemiecka — 4, 
Niemiecka Katolicka Partja Ludowa — 8, 
Niemiecka  Partja Socjalistyczna — 2 
Stronnictwa polskie będą liczyły 34 man- 
daty, niemieckie — 14. 


w Grecji 


wię zorganizowania nowego rządu toczą się 
obrady pomiędzy wybitnymi przywódcami 
venizelistów z wojskowymi przywódcami 
ruchu rewclucyjnego. Według nowej wersji 


Nidor, tekę spraw zagranicznych —= Cara- 
panos lub Coromila:, tekę skarbu — Dio- 
meda. Na obradach omawiana jest również 
sprawa dynastji, oraz ewentualnego zapro- 
wadzenia w Grecji ustroju republikańskie- 
go. Nie jest wykluczone, iż dziś jeszcze pro- 
klamowana będzie republika. 
KOMITET RZĄDZĄCY. 

` Ateny, 28 września. (PAT). — Ateń- 
ckie Biuro Prasowe. Ster rządów uiął tym- 
czasowo komitet, składający się z 12 ofice- 
rów, którzy stali na czele ruchu rewolucyj- 
nego. Postawili oni sobie za zadanie utrzy= 
mać spokój w kraju aż do chwili utworze 
nia sie regularnego 


so rządu. 
RREMONETNA 7): RZECZ VENIZE- 


SA. 

Ateny, 29 września. (PAT). — Odby- 
ła się tu znowu demonstracja na rzecz po- 
wrotu Venizelosa do steru rządów. W ma- 
nifestacji wzięło udział z górą 50.000 osób. 


p i 


— Biuro Reutera denosi z Aten, że wiadomość, 
jakoby czterej. synowie. króla Konstantyna i ksią- 
| że Paweł znajdował się ma pokładzie okrętu au. 
! gielskiego, jest nieprawdziwa, - 


PRE amA O 


Nad. Bosforem 


Fi l e 
; przeszły przez, tę strefę, Grecy, o ile mi wiadomo, 
(PAT). | 


nigdy nie/ mieli samołctów w „Erenkoi, am też na 


Z kół dobrze poinformowanych zapewniają, | terenie sąsiednim. Fieta grecką pod silnym maci. 


że sułtan abdykował na rzecz ks. następcy 
tronu Abdul-Medżida. 
POCHÓD KEMALISTÓW. 


| skiem Angiji 
| Co do pańskich skarg pod adresem Angtków, 


wycofała się g Konstantynopola, 


stwierdzam, że istotnie dokonano zmiszcezenią pew- 


* Londyn, 29 września. (PAT). — Ostat- | nych budysków na rozkcz międzynarodowej komi- 
nie depesze z Konstantynopola donoszą. ż% | sji dla rozbrojenia oraz zniszczono niektóre drogi, 


oddziały kemalistów posuwają się w dal- ; a to w względów przezorności stategicznej. Zajęty . 
| jestem obemie badaniem roziegłości 


szym ciągu w kierunku na Ismid i Czanak. 
Wiadomości o zaatakowaniu wojsk angiel- 
skich przez oddziały kemalistów nie po- 
twierdzają się. ; 


OFENSYWA Z BIAŁEMI SZTANDA- 


RAMI. 

Bordecux, 29 września. (PAT). Pol. 
radio. — „Daily Mail" donosi, że w Cza- 
naku kawalerja turecka wcisnęła się pomię- 
dzy poszczególne linje angielskie, W chwili 
spotkania z wojskami angieiskiemi kawale- 
rja turecka maszeruje z biniemi sztandara- 
mi, trzymając strzelby na ramieniu. Pomi- 
mo wyraźnego zazuaczenia, iż nie szukają 
zaczepki, oddziały ich czynią położenie 
wojsk angielskich nadzwyczajnie 


— Urzędowy komunikat Angory dono- 
si o zajęciu wyspy Kousto oraz szeregu ine 
nych drobnych wysp przy brzegach Azji 
Mniejszej. 

* ZBROJENIA ANGLJI. 

Londyn, 29 września. (PAT). — An- 
gielska Rada ministrów odbyła w dnia 
wczorajszym trzy posiedzenia, wszystkie 
całkowicie poświęcone kwestji Bliskiego 
Wschodu. f 


W ubiegłym tygodniu rząd obstalował 
ężarowych 


kilka tysięcy samochodów ci „ Dziś 


słane zostały do Konstantynopola dwie | 
bał Wydano też zarządzenie, | 


aby pewna liczba sanitarjuszek ze szpitala 
EN arijo Nelley była w każdej chwili 


GEN HARRINGTON DO KEMALA PASZY. 

Leefield, 28 wrześnie, (PAT), P, R, Odpowiedź 
generała Harringtona ma cote Kemala ma następu- 
jące brzmienie: 

Nota pańska jest pierwszą wzmiamią p nie- 
porozumieniu w sprawie sirefy neutralnej. Zwre. 
cam uwagę pana na fakt, że dowódca wojsk pań. 


| gotowa do wviazdu - 


| skich w Is tdzie w porczumieniu z dowódca wojsk 


angielskich wyznaczył! w roku zeszłym granicę sire. 


| fy neutralnej, Zdają sobie najsupeiniej sprawę z , . 
pańskiego plasu orerzcyjnaągo wobeo Greków, 

| Wojsk jednak greckh:'ch w strefie zagrożonej przez 
pana niema, FRtuuież jadno wojska grekio nie | aświadczają, że sytuacja na wschodzie 


trudnem. 


 wyrządzocych 
szkód. Pewna dyalokoeja artylerii miała miejspe, 
jednakże ant $eien siza? nie zostął oddany do pań. 
skich wosk i bez mojego rozkazu mie będzie od. 
dany, Jedyuem: mojem tyweniem jest umiknięcie 
kontliktu z pańskiemi wojskami, Jestem przekona- 
ny, że umiarkowanie, jekiego daję dowody. proe 


kona pana o mcich szczerych zamiarach, Dodaję, że ( 


posi'ki, jakie otrzymalem, przys'ano mi jedynie w 
celach pokojowych, w stwierdziłem w ogłoszonym! 
niedawno komunikacie, Z prawdziwem zadowołe. 
niem dowiedziałem się z pańskiej strony, że pam 
cie ywi wrogich zamiarów wobec moich wojsk, 
Treść i ton ocrowiadzi Harrington spotkały 
się z zupełną aprobatą rządowych sier w Londynie; 
O SPOTKANIE KEMALA Z HARRING- 
TONEM. | 
Bordeaux, 29 września. (PAT). P. R. 
Donoszą z Konstantynopola, że wysocy ko- 
misarze państw sprzymierzonych zawiado- 
mili Kemala Mustała Paszę, iż spotkanie 
jego z gen. Harrinstonem byłoby, wskazane 
dła wyjaśnienia sytuacji. 
ODPOWIEDŹ KEMALA. 
Lealield, 29 września. (PAT). Pol. ra- 
djo. —— W odpowiedzi na notę Harrińgto- 
na. proponującą Kemalowi s nie w ja- 
kiejkolwiek miejscowości, anej pó 
wzajemnem porozumieniu, Mustafa Kemalo- 


sobności. aby się spoikać z gen. Harrinć o- 
nem. Mustafa Kemal wyraża przytem ży- 
czenie ażeby nie zaszedł żaden wypadek, 
mośgacy być odą w zrealizowaniu 
spolkania, i zaznacza, że wojska tureckie 
rek ng się pod Czanakiem, nie posuna 
się dalej. 

w ynie przypuszczają, że przed- 
stawiciele innych państw sprzymierzonvc 


wezmą również udział w spetkaniu Hare, 
ringtona z Kemalem Paszą, skoro tylko pb d 


stąpi między nimi porozumienie co 
miejsca spotkania. 
SYTUACJA NIEJASNA. 


donosi: 


przewodnictwo gabinetu obejmie generał 


świadcza że skorzysta z najpierwszej spo- 


6 


Londyn, 29 września. (PAT.) Reuter 
w tutejszych kołach miarodajnych f 


„DEMAT* sprzedaje. 


Części uprzęży, chomąta, aparat storylizacyjny, ścinki ko- 
żuszane, iokomob ię, motor benzynowy 


Urządzenie stacji wodnej kolejki wązkotorowej, beczki=ś!le= 
dziówki, gaŚniki magneto, pługi motorowe i ich częściy 
kota zębate, części składowe samochodów i motorów 
benzynowych, łożyska, konsole; Pompy; stal i zelazo we Lwowie 


Szczegóły w zeszycie „DEMOBIL* Nr. 48. 
Termin składania ofert dnia 25 października 1322 r. 


OPORY RIN N R 


NPR 


Na RATY! 


może się każdy zaopatrzyć w następujące materjały: 
Płótno w sztuczkach 


PZW EW 
e, NN "DJA 


i eaa udka 


a 70 Ak 


Kołdry satynowe watowane 


Warunki dogodne 


Łódzka Spółka Manufaktury 
Warszawa; ZŁOTA 37 m. 22. 


| IKołdry i kołderki 
| 5 1) Domowe 2) Krośniak 3) S:łezja 4) Ne 100 7 
* Prześcieradła Chustki jesienne i zimowe 
NI Ręczniki Serwety kolorowe 
A Obrusy Kapy 
= 
È 


OVMOEDVZ 


N A R ATY s Ckycia damskie, kostiumy, palta płaszoda 
Š oraz UBIORY MĘSKIE 
1 za gotówkę = fowolipie lo 30, M. 6. n="prero 
Or. Jan RŁAPIN ss, W Roji owad 


, B. star. ordyn. kl. szp. św. Łaz. Chor. wener. 
skórne, niemoc płciowa. 


ZMIANY NA CZOLOWYCH STANOWISKACH, 
Moskwa, 29 września. (A, W). W składzie 
personalnym sow.eckich kó: kierowniczych na tle 
świerania się różnych prądów, murżujących w ro- 
| syiskiej pertji komunis yznej, zasziy powedne 
| zmiany, Nie wróci już na stanowisko zasięjca pre- 
zesa Sownarkomu Ciurupa, bawiący obecro za- 
| gramcą Usuwa sę munie z z:jmowanego steno- 
| wiska Rykow, który przee pewien emis „piastował 
| godność drugiego zesięjcy prezesa Rady Pracy i 
| Obrony i był członkiem t. zw. „trójkł”, do której 
| 


Do 2 pp. 5—7'/, w. 


== WARSZAWSKI == 


CYRK St, MRUCZAOW=KI 


-- 30.1X.1922 -- 


Dziś, W SOBOTĘ, 30 b. m. 
Otwarcie Sezonu 
NSZ 
Czytajcie osysyczny 
„Nowy Smigus“ 


wszędzie do nabycia. 


oprócz niego wchodzi Kamieniew į Trock', Za ak. 
tywny udział w tak zwinej opozycji robot.iczej u. 
sunięty został również wybitny komunista, członek 
WOIKA, Riazanow. 


i 


m Lenin częściowo wrócił do pracy. Na żąda. 
nie Lenina, Dzierżyński (a więc telegramy o za- 
mordowaniu Dzierżyńsk'ego byty zwykłą kaczką 
dziennikarską, — Red) znowu obejmuje taktyczne 
kierowniętko czrezwyczajki, (A. W.), 


Wialgnanzi (elegraficzi?. 


— Jak słychać z kót parlamentarnych w Ber- 
Tinie, hr, Brockdorff Ra..tzau jest wpatrzony na am. 
brsadora niemieckiego w Moskwie i w ciągu paź- 
dziernika wda stę de Rosji, 

— Zgromadzenie Lgi Narodów postanowiło 
M SPRAWA AUSTRJI. na onegdajszem posiedzeniu wyznaczyć dla komi- 

, Genewa, 28 września. (PAT.) Rada ' aji do zwelcziia epidemii kredyt w wysokości 50 
«agi Narodów odbyła wczoraj po południu | tys, franków z/otych. 
aj Arcam celem l yap erioa — Franin Boulom przybył 27 września wie- 

nad kwestją austrjacką, Wczoraj ra- | czorem do Sm: i rozpoczął konfer Ke. 
ho nadeszła do Genewy odpowiedź włoska. | malem; daj wę sdb 


Ruch robolniczy. 


ti austrjackiej jest zupełnie pewna; wobec 
o iyeia warti. 


łego 4/5 pożyczki austrjackiej jest już gwa- 
| Wydział Agitscyjny, W sobotę, d. 80 b. m. © 
godz, 5 i pół w lokalu O. K, R., Al, Jerozoł mskie 6, 


rantowane, a to przez Francję, Anglję, Cze- 
' odbędzie się posiedzenie Wydziału, towarzysze 


chosłowację i Włochy. Państwami, które 
_ mają gdzielić gwarancji na resztę pożyczki, 

(członkowie Wycziału proszeni są o punkiuelne i 

kusierzme przybycie, 


zwajcarja i Belgja. 
O REPREZENTACJĘ AZJI W RADZIE 
LIGI. 
Wydział Organizacyjny, W sobotę d, 80 b, m. 
o godz. 5 i pó! w lokalu 0. K. R, Al, Jorczolim- 


Genewa, 29 września. (PAT). — Na 
skie C, odbędzie się posiedzenie Wydziału, 


= Została wyjaśniona przez telegram Mustafa 

 emala Paszy do Harringtona, Dziś spo- 

_ dzięwają się przybycia do Smyrny Frankli- 

_ Ra Bouillona, który rządowi nacjonalistycz- ` 

demu da bliższe wyjaśnienia. w sprawie nos: 

ły sprzymierzonych. Następnie zbierze się 
4groi.madzenie Narodowe. iA i 


1 Ligi Nardóv. 


$ 


Czwartkowem posiedzeniu pierwszej komi- 
Sji Zśromadzenia delegat chiński ponowił 
danie, aby Azja była reprezentowana w 
adzie Ligi. Delegat perski Arfa ad Donle 
oparł go, rezygnując ze swej kandydatury 
rzecz Chin. 
Askenazy podniósł doniosłość solidar- 
tości Azji. ujawnionej przed komisją przez 
hinv, Janonije. Persję, Indie i Siam, i ko- 
_ Mieczność liczenia się z tym faktem wohec 
\ Eoee Lisi w snrawach. Rli- 
eso Wschodu. Avalarez (Chi) popi i 
_ ©pinie Askenazego, beate RA w. stwo mają towarzysze pepeesowcy i z motocyklami, 
 Stłąnienie państw aziatvekich za moment. zę WAOE Siy. pisans kb obw ie sni 
_ Przełomowy w historii świata i Lisi. W | ycze cza gd zt da T wae ae 
_ dalszej dyskusji delecat francuski Berthe- | 10W- Marusi, dla 0, K. ja koci cika 
= my formułuje zalecenie w sensie opinii, 'Egzekutywa Okręgowego Komitetu Robotnieze- 
ko ażonej przez Askenazego. Zalecenie to | go P, P, S. wzywa towarzyszy oraz sekretarzy dzień. 
= Momisja przyjmuje jednomyślnie, micówych którzy mają bloczki na fu dusz wyborozy 
A ; l tą” (800 mk) o wplacsnie sum zebranych do kasy O. 
Franc e Dra 


K. R, oraz o branie towych bloczków 
MOŻLIWOŚĆ NAWTAZANTA STOSUN- 


KÓW EKONOMICZNYCH. R MIG! ZAWDÓDWY: 


Ę (sm a) orzel beda o Ad Syr Związek Pracowników Miejskich, W niedziete, 
_Stawiciel wszechrosyjskieśo zwia koo- | * 3 ET, o goda. 4.10. Poł. W 
Deratyw, Skoblew, uchodzacy tu za urzedo. POEW oki fce bed s apatyt PAT 
Wego przedstawiciela rządu sowietów, Wya iranje pratowyików . Tyata 990, 0. $ " 
Jechał do Moskwy. gdzie ma pert? iktować PE CA | 

Strajk nmoweów w Poznaniu, Stzzgk pomocri. 


by Sprawie możliwości nawiązania stostn- 
ków ków szewck'ch a Monia u rozszerza się i objął 
i 


u a 


wa.Podmiejska, Motocykle 8 — 2 kotowe potrzeb. 
nę są zaraz do stalego kilkutygodniowego  użyłiku 
za odpow edn:ą opalą i gwarancją, 

Potrzebni są również motocykliści, Pierwszeń- 


Pa” ekonomicznych francusko-rosvjskich, 


Motocykliści i moweykle dla 0. K, R, Warsza- 


wiecz, Telef, 127-02. 
Zarr nica. 
Strajk marynarzy franenskich, Dzienniki w Ha. 
wrze domoszą, że marynarze wszyst ich kategori 
uchwalili rozpocząć strajk generalny z dniem 
b, m. 
Głosy czytelników. 


„ROBOTNIK”*, sobota, 30 września 1922 r. 


dziś szereg większych pracowni szewikich. W sro- 
dę toczyły się rokowania przed sądem rozjenczym, 
które nie dały rezuliatu, Następne rokowania ma- 
ją się odbyć dopiero we wtorek, » 
Uchwałą zjazdu robotników rolnych w okręgu 
Tarnobrzeg_Nisko-Mielee, 

Delegaci robotników rolnych powiatu Tarno. 
frzeg.Nisko_Mietec. na zjeździe w d. 24 b. m. po- 
wzięli następującą uchwa!ę: 

Zważywszy: t) że Zw [Ziemian mie odpowie. 
dzat na pismo Odd, Zw, Zaw. Robotn'ków Rolnych 
a tem samem odrzucił sprawę polubownego zata- 
twiedia zatangu, phajye robotników  roln"ch do 
bezrobocia, które jest klęską dla społeczeństwa i 
Państwa Polskiego; 2) że wynagrodzenie robotni. 
ków rolnych nie zostało pudnies'one dọ norm płac, 
jakie pobierają robotnicy w b. Kongresówce; 3) 
że Rząd do tej pory nie zmusił ziemian do us% mo- 
wania Ustawy Sejmowej z diia 1 sierpnia 1919 o 
Komisjach Rozjemezych i Polubownych ; 4) że Zwią. 
zek Ziemian a faktycznie poszczególni ziemianie 
rozpoczęli masowe wydalania robotników rolnych 
za nałeżenie do Związku; wobec czego wzywa się 
Zarząd Odziziałą do proklamowania jednodniowego 
bezrobocia we wszysik'ch powiatach Oddziału. O 
tle zaś do dJia 15 paździemika 1922 r. nie zostania 
podpisana umowa, zagi poleca Zarządowi: Oddziału 
wezwać wszyslikieh robotmków rolmych do mejo- 
strzejszego bezrobocia w d. 16 paździenika r, b, 


Puoh  SNÓJÓZIEJGZY. 


Bib'jnteka Spółdzielcza, Warszawskia 761. 
dz'elcze Stowarzyszenie Spożywców zawiędamia, że 
zostałą otworzona dla członków spółdzielni bibljo- 
tela przy ul. Chtodnej 45 (róg Wroniej), 

Książki wydaje się norazie w środy od 6 do 
8 wiecz.; zastawem za książki jert udział ezton- 
kowski, opłatą mies'ęczna wynosi 100 mk, 

Bibljoteka zawiera najwięcej dzie! powieścio- 
wych obok: pewnej ilości naukowych i społecznych. 


Roh kult-g$ wiat WY 


poranek muzyczny. Towarzystwo Kulturelno- 
Oświatowe na N..Bródnie dla upamiętn'enią otwar- 
ca Uniwersyteiu Powszechnego urządza w nie. 
dzielę 1 go października o godz, 11 rano Poranek 
muzyczny w lokalu włesrym, przy ul. Syrokomli 
Nr. 22, dla członków i wprowadzonych gości, 

Przedstawieria ulgowe Komisji Więdzyzw, 
Kult.-Art. Najbliższe przedstawienia ulgowe K. M. 
K -A. odbędą się w następujacych tenminach w paź. 
dzierniku: 2-go opera „Lohengrin“, 4-go teatr 
Polski , Djebel“, go tectr im. Bogustawak'ego 
„Gobeiiy“, 9.gc-opera „Demon“, 12 go opera „De. 
mon“, 17-go tentr Reduta „Tregedja Eumenesa*, 
10-go teatr Rozma'toś.j „Małżeństwo z musu“ i 
„Grzegorz Dyndała*, Bilety na pow”żsre przedsta- 
wienia wydaje przedstawic elom związków  B'uro 
Cemtnat-e K, M K. A, (Bracka 18 m, 5) od 4 do 7 


Jak komisja mieszkaniowa w Tłuszczu oblicza wy- 
sokość komornego. 

Komisja mieszkaniowa w Tłuszczu, na prośbę 
kamienicznika Engla, dokonała oględzin jego do- 
mu i w ten sposób np. obliczyła wysokość komor- 
nego, które ma płacić jeden z lokatorów restaura- 
tor Kaszuba, iż podczas, gdy według ustawy o o- 
chronie lokatorów, wypadłoby 950 mk, 40 fen. za 
lokal mieszkalny, za przeciąg 11 miesięcy, a mk. 
1696 mk. za lokal restauracyjny za 8 miesięcy, czy- 
li razem 2,646 mk., to według obliczenia komisji 
mieszkaniowej, wypadło razem 62,940 mk. a nieza- 
leżnie od tego 10 tys. mk. miesięcznie za utrzyma- 
nie czystości w domu i 327,000 mk. za niezbędne 
pokrycie dachu nad mieszkaniem! 

Pominąwszy 2 ostatnie pozycje, obliczone za 
komorne 62,940 mk. zamiast 2,646 mk, to rzeczy 
wiście oryginalna arytmetyka! 


Dola akuszerek na posadach państwowych. 

Mamy specjalne Min. Ochrony Pracy, Czemu 
z pod opieki tego Ministerjum wyłączone są aku- 
szerki, znajdujące się na posadach państwowych 
i magistrackich? Akuszerkom tym każe się praco- 
wać 24 godziny bez przerwy, poczem mają 24 godz. 
wolne, Ale czy człowiek może dobrze spełniać 
swe obowiązki, pracując przez 24 godziny z rzędu 
i to na takiej placówce, jak akuszerja. W dodat- 
ku, będąc marnie odżywiany? 

Akuszerka nie powinna pracować dłużej, niż 
8 godzin z rzędu, powinna być dostatecznie wy- 
nagradzana i odżywiana, a w czasie, gdy udaje się 
na posiłek, powinien przy chorych zostać ktoś kom- 
petentny, a nie tylko posługaczka, 

Chodzi tu o byt samych akuszerek, ale także 
i o to, by chore mogły być dobrze obsłużone, 

Jedna z wielu. 
REESEN EIET OOI. PETA T OY EAE RER ETTE DRYOTOWIE GA 
GŁÓWNE WYGRANE, 
V KL, LOTERJI PAŃSTWOWEJ, 
Dziewiętnasży dzień ciągnienia, 

Mk, 200,000 Nr.: 49580. 

Mk. 25,000 N-ry: 877 11085 41036 43985 49471 
51600, 


Mk, 15,000 N-rv: 29798 40021 60455 80958 | 


98741, 


e eaeoe erarnan 


r 


| New York'u Międzynarodowa Wystawa Patentóv 


1 Dzieciątka 


z f 
m , 4” 

Zycie cosp ann, 
Notowanią giełdy warszawskiej, 
Dolary Stan, Zjedn, 8650 — 8725 — 8700. 

Fuuty angielskie 37.750 — 38.150 

Korony czesko.siow, 267.50, 
Marki niemieckie 5,40 — 555, 
Belgja 617 A 615, , 

Wiedeń 11,50 — 11.75, 


Kronika. 


STAN POGODY ' 
(według danych Państw. Lustytutu Meteorol). 
Temperatuca najwyższa wynosiią wczoraj 
Warszawie 140, najnysza 40; w Zakopanem maj. 
wyższą 16, najm ższa 0,5, A 
Prawdopodobny przebieg pogody w dniu 
siegzym: Ohmurno, miegsczmi mg'a lub 
(przewzónie w Polce zachodniej į podudmiowo-zi 
choduiej), ko 
Podatek szkolny, W dniu dzisiejszym upływa. 
ostateczny termin wp”acenia podaiku szkuinego 
bez kary zarówno przez właścicieli nieruchomości 
wpłacających kwoty zaimkasowane od OTów,, 
jakoteż przez piatuików podatku, K 
Wystawa wynalazków, Amerykańskie Tow „U 
miversaj Patent Exposition Corporation * Madisom 
Square Garden New York City, zawiadomiło M, S 
Z. za pośrednictwem / atiache hamdiowego (Posel- 
stwa Stumów Zjednoczonych w Warszawie, że 4 
ciągi: tygodnia, począwszy od dnia 8 stycznia 1928 
T., odbędzie się w Madison Square Garden w City 


AS 
K 


i Wytzalczków, ' 

Towarzystwę zwraca uwagę, że gównem za- 
samiem Wystawy jest przyjść z pomocą wynalazcy 
oraz wytwórcy patentowanego artykulu, gł 

Za najnowsze j najbardziej użyteczne wynatam. 
ki będą udzielane nagrody bądź gotówką, bądź | ; 
postaci medali złotych, srebrnych i bronzowych, 
Poczyiono w związku z tem starania aby w sklas Ee 
dzie jury byli najpoważniejsji wynalazcy i uczeni, 
ZEBRANIA i ODCZYTY: 

Wicezornie? tow*rzyska, W sobotę, d, 80 b, m. 
odbędzie sę w Polskim Klubie Artystycznym (Fo. 
tel Polosja) pierwsza w sezonie  wieczornica ta. 
neczna dla czlow ków i wprowadzonych gości, W` 
czomice te odbywać się będą co sobotę do ko 
sezonu, 


WYPADKI 

Przy pracy, Podczas przeładowania wału s 
nego wg. 69 kig na sisej. towarowej gdańskiej 
weęgemu na wóz, wa storżył się i srad?! na acgę 
botnika Edwarda Urbańsitego (Niska Nr, 52), 
mige mn ja poniżej kolan, Pogotowie przew 
poszwankowamego do szpitala Dzieciątka Jezus, 

Czyja walizka? W 4ym komisarjrcie yi 
zest do odebrunia walizka ręczna skórzana 
najaca artkuły spożywczą, u'alewcma przez po 
mmkowego na Nslewkach przed domem Nr, 45, 


Potajemna fabryka papierosów, Posterunkor 
5.go komermirtu Sefes Laski w domu Nr, 
przy uł, Pawiej wykryli potajemna. fabrykę papie- 
rosów Wieściaieła jej, Lejbę Masta (Miła Nr. 55) 
aweszbowano, 


Krwawy zatarg majżeński, Przy zbiegu AL Je- 
rozolim=k.ch i Nowego Świeta Franciszek Zawadz- 
ki z Łukowa w isie sprzeczki z żoną Swoją, 
24 leinig W 'adysławaą, zada! jej scyzorykiem 3 ra- 
ny cięte w głowę, orez ra'e w twarz, (Pc 
przewiozo Zawadziką do szpitala Dzieciątka Jezus, 
Zawadzkiego areszitowzno, ; 

Pożar, W piwnicy, należącej do Sza Biderma- 
na, przy ul, Frameiszkeńkej Nr. 24, wyzikt po 
z newtadomej przyczyny, Pożar id w za 
I oddział straży ogniowej 

Uięcie szantażysty, Wleścicie! magazynu 
lersko-grave'skiego przy ul, Marszałkowskiej 
Stanistaw Kulesza przed kilku tygodni*mi 
okradziony z ubrań, futer, biol zns i różnych jamyc 
rzeczy na ogólmą sumę 2 miljo ów mik. 

Nozajuirz po kradzieży zgosił sę do Ku 
pks elegy iko ubrany mężczyzna i, podawszy Si 
za wyaaupka jednego z trzech istniejacych p 
watnych biur detektywów, podqał się y 
sprawców krodzeż” i odzyskać łup, Na ko 
związane z wyksyciem kradzeży przybyły eleg 
zażąda 70,000 mk. Kulesza. nie podejrzewejaąc p 
stepu, dal żądaną sumę, lecz od tego czasu rw 
my detektyw więcej już się uie pokczał Kule 
Podwójnie posdkodowany zawiadomił o tem 
kom sorjat policji  wczorej oto starszy wywar 
ca Kub úk’ areswtowa! szanpażstę, Jest to 26 
Jem Podgórski (DTerczyńska 19) który — św 
łono — w żadnym z prywetnych biur wywiedow- 
czych mie pracował i mie pracuje, Istnieje przyp 
powst że Podgórski dokonal więcej talcich 

y. 


Złodzieje książek W k'lku ks'ęgarniach i 
telmioch wi:rszawskich ujewaiomo kradzieże k 
żek przez kupujący: h i uto wczoraj kólku tych 
dziejów zdołano zdemeskować, Przed księ 
„Książn'ca Polska“ (Nowy Świat 51) zwważono 
księssrmj 2.ch młodzieńców i jedna dziewczy 
którzy kręcili się podejrzmie przed okiami k 
gorni Po chwili jeden z ch opców wszedł do księ 
garni celem kupna kilku książok, ale żadnej u 
kupiwszy, mierze) ku wyjściu gdy zastapiomo 
drogę i poddamo rewizji. Pod paliem miał 4 ks'gd 
ki skrudziome, Wobec *ego i przyjtció! jego stoj 
cych przed oknem zatrzymeno i o dano w ręce 
licji X komiserjatu, Po sprowadueniu do komiss= 
rjstu s'w'erdzono, że złodziejem. zatrzymanym 
księgor i był Józef Osiński, lat 16 (Pańska 10 
zaś zstrzymonymi przed księgarmą byli Stef 
Pn'ewaki. let 16 (Waski Duma 12) i Apołonja Wy- 
żyńska, lat 18 (Czerniakowska 112), j ky: 

Obradanie wagonów, Włbedysław Mierzei 
rewident wrgonów na mag’ gdańskiej, stw 
że z wegonów I i II klssy skradzono sukna i 
cią pluszowe z siedzeń | oparó za pomocą wyci 
nożem, . s 
Upadek z rusztowania, Przy ul, Jasnej Nr. 
spadł z ruztowsmia z wyeokości I piętra 
letni Dominik Olszewsk, Lokarz  Poagoto 
stwierdził pot'uczemie kletki piersiowej i og 
wstrząs i przewiózł poszwamkowanego do sap 

Jezus, 


obotn 


Z sądów. 


| Badacze Pisma św, przed sądem, 
3 Pred sądem okręgowym karnym w Krakowie 
; Ee w d. 28 b. m, jako oskarżony Puchała z 
_ Niepoiomia a eekiy Badaczy Pisma Św. obwi. 
miliony o obrazę religji, Po przeprowadzanej rozpra. 
wie. sąd uwożnił osz, Puchaę cd winy i kary, mie 
dając Wiary zemamiom świadków, Bronił adw. dm. 
-Roseneweig. 
Sprawa dr, Serkowskiego, 
"  Omsgdaj do godz, 11 m, 30 w nocy trwała o- 
łaknie posiedzenie sądu pokoju w sprawie dr, 
_ Serkowskiego. Sad zbada! ostat: AZ świadków oraz 
f o a dr, Dzierzgowskiego, kióry zaznaczył, że 
c ła woła ze sirowry oskarżonego jest wykluczona, 
 mcże być mowa tylko o nieświadomości lub o Wa- 
_ dłiwości metody, 

Oskarżyciel publiczny, kom, Książek, zrzekł 
Się oskarżenia o oszustwo i cówiadczył, że popiera 
; oskaiżenie o niewykonanie rozponzączenią 

władzy (ert. 188) przytem prosi o uwzględ iemie 
_ okolożieści łagodzących, miemowice. że  przekro- 
czenie miao miejsce w r. 1920, kiedy we wszyst- 
kich urzędach. panował nieład, 
| Obrońcy oskarżomego zażądali ca'kowiłego u. 
niewinnienia dr. Serkowskiego. 

Sąd wydał wyrok, skazujący dr, Serkowskiego 
ma 6 miesięcy aresztu z sri, 138; na zasadzie zmme. 
sji karę zmniejszono do polowy, Od zarzutu oszar- 
etwa został oskarżony uniewianiony, 

Obrona wnosi apelację. 


Teatr i muzyka. 
A POCZĄTEK SEZONU, MUZYCZNEGO. 
Jeszcze o pierwszej nowości w operze. — Koncert 
muzyki francuskiej w Konserwatorjum. 


A, 


Początek sezonu zapisał się dobrze w operze 


- „Pieśniami Hafisa', Uważam za właściwe stwier- 


„ŁOBOTNIK”, 


dzić to ponownie, wbrew sprzecznym głosom kry- 
tyki i niezależnie od krytycznęgą.sądu o szczegó- 
łach wykonania, Jeśli się nie wyrazi należnego p. 
Młynarskiemu uznania za jego dobrą inicjatywę, 
nie możnaby się dziwić i mieć do niego pretensji, 


twórczość muzyczna domaga się dnia at- 
mosfery i matczynej opieki—i to w interesie rozwo- 
ju muzyki powszechnej wcale nietylko polskiej, 
Muzyka, w przeciwieństwie bodaj do wszystkich 
innych form twórezości — nie potrzebuje obawiać 
się nacjonalizmu, jeśli przez to pojęcie rozumieć 
będziemy tylko jaknajwyrazistszy typ narodowo- 
ściowy, a odrzucimy jego posmak polityczny. Wła- 
śnie ten posmak polityczny mie ma żadnego sensu 
w muzyce. Dlatego dorobek muzyczny jakiegokol- 
wiek narodu, choćby najbardziej indywidualną, 
swoistą posiadał fizionomję, jest zarazem w całej 
pełni, w całym swym zakresie dorobkiem ogólno- 
ludzkim. 

Początek był więc, w operze, zasadniczo do- 
bry, jakkolwiek wykonanie szwankowało. I wła- 
Śnie to, co mnie wydało się w przedstawieniu 
„Pieśni Hafisa" błędnem, a raczej nie dorastającem 
do poziomu muzyki: dekoracje i balet, — to dla 
szerokiej publiczności powinno być walorem, przy- 
nętą. „Pieśni Hałisa' mogą zdobyć sobie swoją 
publiczność. Nałeży tylko mieć odwagę czynu i 
nie obawiać się ponowień. 

£ 


pe 
< Pierwszy w sezonie koncert kameralny w Kon- 
serwatorjim poświęcony był — muzyce francu- 
skiej. 
Muzykę francuską lubię zupełnie szczególnie, 


sebota, 30 września 1922 r. 


zawsze słtrcham jej z przyjemnością. Ale racja 
artystyczna tego pierwszgeo koncertu nie jest dla 
mnie zupełnie wyraźna. .Czy tu chodziło o pro- 
pagowanie pewnej specjalnej muzyki, czy o jedną 
z wykonawczyń, a zarazem inicjatorkę (jak wydru- 
kowano tłustemi czcionkami na. programie) ? 


Program ten zawierał wszystkiego  potrosze: 
trochę muzyki starej, którą reprezentował Francois 
Francoer, trochę — z ll-ej połowy XIX w. mało 
znanych z estrady: R. Hahn'a, G. Dupont'a, Guy 
Ropartza, ale obok nich n. p. wyjątek z „Werżera” 
Masseneta w transpozycji na fortepian, trudno od- 
gadnąć, poco ze sceny i z orkiestry śwałtem ścią- 
śnięty do sali koncertowej, aż nazbyt popularną 
„Serenadę* Gabr. Pierne; w końcu modnych obec: 
nie Debussy'ego, Chausson'a i Faure go. 


Prawdziwą rozkoszą artystyczną był śpiew- p. 
Comte - Wilgockiej. Dotyczy to zarówno melodyj- | 
nie pięknych, choć nie nadto ciekawych utworów 
Hakna, Vidal'a, co zwłaszcza pnieślicznej pieśni , 
Chausson'a. Ale tu nie kompozytor sprawił, że 
wrażenie było niepowszednie. Lwia część zasługi 
należy się wykonawczyni. Nie poraz pierwszy zna- 
komita artystka wykazała, że jest jedną z naszych | 
najsubtelniejszych najinteligetniejszych śpiewaczek 
estradowych. Część fortepianowa koncertu spoczy- 
wała w rękach p. Krzyżanowskiej, pianistki, której 
słucha się z przyjemnością w małej sali. Część 
skrzypcowa w rękach młodej, utalentowanej skrzy- 
paczki p. J. Kopczyńskiej. 

Akoropanjował prof. Starczewski. 

J. R. 
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Testr Wielki, Dziś „Tosoz”. 

Tear Rozmaitości, Dziś przedstawienie ku s- 
czczeniu 300.letniej rocznicy urodzm Moliera. Bę- 
dą ane dwie komedie tego znakomitego 24h 
tora: lżeństwo z Musu“ i „Grzegorz Dy..deża'* 
aż” „Maż pognębiony', 

eatr Polski, Dziś „„Djabeł*, 

brd im, Bogu ławskieg, Dziś „Gobefin*, 

Teatr Reduta, Dziś Tr: gedja Eumenesa“, 

Teatr Mały, Dziś „Sym Cesanowy*, 

Teatr Nowości, Dziś premiera , „Amerykanki 

Teatr Komedja. Dziś „Szklanka panny miodejf”, 

Teatr Nowy, Dziś „Muzykanej”, 

Z Filharmonji Jutro perwszy poranek mu 


mycziy pod dyrekcja p. Ozim kega Program syi 


petia dziea Moniuszki. W poranku weźmie 
arlysta opery p. Adem Dobosz, 

Jutro o godz. 3 po pot, odbędzie się pierw- 
szy koncert symfoniczny. Orkiestra pod dyrekcją Pe 
Emila Młynarsk'ego wykona wy'ącznie utwory Bee- 
ihowena, między innemi jego najkezpilalwejczą 
dzielo: piata symonję, Solsika koncertu, p. Zodją 
Raboewiezu„Pozmańska, odegra koncert Es-dur, 


CIRIT STIIT KZT OTOZ KREWETEK TRASA 


Sport. 


Wyścigi samoch?dowe, 
Amtomotilkiub Polski orgasizuje w d, 8 paź 


| driemika pierwsze wyścigi samochodowe na szo 


sie zegrzyńskcćej i radzymińskiej, Komisja sportowa 
już zatwierdziłą odpow'edai regulamin, liczne gaf 


zapisy stwierdzają wielkie zainieresowamie spor. | 


memów, Poza nayrodami Automobilkiwbu specjalna 
zagrody za ©swybkość wyznazył; K. Retzyński, pre. 
ses klubm i paik. mmm prad komisji 
sportowej, 
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A Gotujcie, smażcie 1 
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E tluszezu roślinnym 
z smakoszów. 
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- Jeneralny reprezentant HENRYX tsZ, 
|. fewkowskie, tel. 234-00. Adres telegr.: 


| uma 
» 


| Kurs anatomii 


4 Zapisy u D-ra Sieramskiego 


| Sewerysów Sa; od 4ej do 5-ej po 


Początek kursu 13 października. 


Redaktor naczelny = Feliks Perl. 


o 


są 
niezrównane 
wjakościi 1 u!rzymamo fosonu Ź 


są 
i rwalszei 1 taższe 
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f BERsuUA-IKAUCZUR 
Warszawa, Kramy Na- 
„lszgum“ Warszawa. 


trzy godziny tygodniowo od 
8-ej do 9-ej wieczorem 


Do magazynu 


M. B. Kozendala, 


Rowowiejska 21, m. 14, tal. 183-63 
gdzie można otrzymać 


NA RATY 


skie oraz towary łokciowe 
Dojazd tramwajami: 
Q, i, 3, 3, M, 14, 16, 17, IS, 19. 


Ma. Raty! 


Towary welniane, bawełnia- 
ne. jedwabne, chustki, koł- 
dry i galanterje poleca: 


„PALDENRAT 


Leszno 6, w podwórzu, 
parter. Tel. 294-30. 


Dla życzącej Sz. Klijenieli 
wykonywa zamówienia na 
ubiory męskie. 


Polrzebi (i) + 
mazaść (li) 


na 8, 9, 10 I szpułarki 
na drugą zmianę. 
Zgłaszać się: 


Zelazna 62, 


- 


ryczne, skóry, płciowe (niemoc). | epet A it „ 
petycji. Oferty: „Robotnik 
PAY Lecz. POR A E a Wielka tL) gia: T. ik płerwszorzędnego krawca. z 

.or czący podają adresy swoje: 4 

L Jr. J Ehrenkreutz szpit. poszukuje pokoju przy STWACZEJ do wydania damskiej a owo skrzynka pocztowa 

pot tel 7%:0€ Chor. wener, i skór. LESZ- studeat. rodzinie. „Oferty w ad- Naień ie zagoi POPOYCNE = 

AG 47 od 12—3 i 71/,—8 i pół w. | ministracji „Robotnika” dla P. Po z 
Red. odpowiedzialny Jerzy de Nisau. Cdbito w drukarni „Robotnika“, Warecka 7%. 
A 


Ubio: y mesk e, okrycia dam- 


NA RATYT 


RMięskich i Damskich 


N. Sobol, Leszno 73, m. 1. 


wyższsna zostaje 


Tanio i elegancko może się ubierać w Pracowni Ukbierów 


UWAGA: Na składzie wielki wybór maierjałów angielsk. i krajowych. 


FEG" Na raty WP 


miesięcznie lub tygodniowo ubiory pr racz i okrycia 


lazad Qddziałm Warszawstiega Zaiątia Zaw0d)w2g9 
ratowników Haddlowych | Barowych w Pałsce (Zielna 25) 


pay do wiadomości ogółu członków, iż z da. 
pazóziarniaa r. b. Składsą CZŁONAOWZAA pod- 


Litęnnn-Zintenfiitwai, "cze 
szellak najtantej sprzedaje Poz- 
nański. Marszałkowska 72. 


Ki RATTI ţa sztuczne bez 


podniebienia 
korony, mostki, reparacja w prze- 
ciągu 2 godzin, wykonywa pun- 
ktualnie. sumiennie, po cenach 
przystępnych. Laboratorium zę- 
bów sztucznych H. Ratuszniak, 
Leszno 38. Telefon 274-43. Uwa- 
ga: druga brama, drugie piętro, 


Tel. 23-42. 


WSE Magazyn ubiorów męskich okryć dam- | mieszkania 26. 
skich O. Beóćxo, Elskieralna 45. Tolafon 511-45. i it mandolinie, skrzyp” 
fil fl AA cach lekcje gry za- 


sadniczej. Niecała 10-13. 
Bawi: na rety najlepszych sze- 
w wców. Sienkiewicza 3, 
m. 19. 
zgrane połamane kupuje 
słyty łub zamieniam na nowe. 
Płacę najwyższą cenę. Przyjmuje 


sie również do reparacji wszel- 
kie instrumenty muzyczńe. Fel: 


'nożna się ubierać elegancko w 


do mk. 800 miesięcznie. 


NA RATY. 


rwszorzędnej pracowni ubiorów 
męskich i damskich 


M CWEJKO 


Złota 26 m. i2, tel. 1387-85. . 


- 


Nzjtrwałsze żarówki. 


Najwyższa oszczędność prądu. , 
Sprzedaż wszędzie. 


De. M. Altfeld 
b. st. ord. szp. Zielna 12—2, tel. 
252-34. Chor. wener. skóry, płcio- 
we do g 9 I pół r. i od 5—7 pp. 
anie i dzieci 4—5. 


ZZOZ 

ANALIZY igo 
nokoki), plwocin, kału itd, 

chem. bakterjołog 


RYMARSKA i4, 


A 


*TOMGAEWE SÈ | 


i Leonara“ 
21 Mowy Świat 21 
6 totogr. retusz. Mk. 800. 
AEE u: 


Portrety ) 
uy etones] g 


U. md l TĘ | 


l Chor. weneryczne, skórne i 
płciowe. Od 2—3 i 5—8. Sien- 
O EE O ARN, 


Dr. J. Zalewski 


lek. as. szpit. św. Łazarza. „Choro: 


3 ji! Zima nadchodzi; po- 
90708 lecamy gotowe palta, 
kożuszki, bekiesze, burki, kurtki, 
garnitury, spodnie ceny fabrycz- 
ne. Szyjemy z własnych i powie- 
rzonych materjałów o: 50 proc. 
taniej. Nicujemy paita, przerabia- 
my futra. Wytwórnia (ibiorów 


by skórne i wener. Analizy krwi. męskich Sipowski I S-ka Chmiel- 
Targowa, osiemdziesiąt cztery na 49—1ll piętro. 
Tel. 77-83. 5—7, panie 4—5. (zyteldia Piękna 2. Ostatnie 
lek. t nowo w ' czterec 
dr. k ROSTKORY: poj językach. ` : 
Łazarza Chor. S wener, anali- | p, r 
ży krwi na syfllis Chłodna 26, tel. | (TABUÓDOJ czne w wielkim wy- 


99-29. Od 1—3 i 5—7, 


fr. med. Feldhusen 


b. st. ordyn. szpitala, chor. wene- 


borze oraz płyty najnowszych na- 
grań poleca po cenach najniż- 
szych Feigenbaum, Bielańska | 


ch. Feigenbaum: Bielanska L 
Ir W Szkoly 
Stod>ut PA udziela Ko” 


Wydawea: Rada Nacz. P. P. S. 


0-1 ch. L.Pr05493 TYSIĄCE ak 


genbaum, Bielańska l. 
z fotografji, wy- 


©. PIU pasz wow 


wa najtaniejf Sienna 18, Piste 


PA f jesienne reglanowe, gar- 
+ nitury marynarkowe 
ostatnie fasony, . najmodniejsze 


rtystyczne z lo! 
UPC 
czeni portrectści. Złota 16. 


Potrzebni są młodzi malarze- 


artyści dla rysunków 
kilimów, intarsji i wyszyć. Zwra- 
cać się od lU-ej do 2-ej de Wy- 
działu Pracy, Podwale 


Patrz Hay rutynowany stołerz 


dla robót zrtystycz- 

nych I mahoniowych, Zwracać 

się do Biura Pracy, Podwał 5 od 
Gej do do Żeej. 

Be- 


| MSKA EA DRC ANN 

PALTA anita jesienne od 35.000. 
kiesze na wacie od 60.600 
Garnitury od 25.000. Spodnie 
sztuczkowe od 7.50. Garnitury 
i palta na zamówienia od 40.0 0 
R. Ballszewski, Piękna 29 (skiep)- 


Patreto kompetentne do szy- 


deikowych żakieci- 
ków, dobrze płatne. Mylna 5—17. 
predia ddai iaeiiai eih 


005Z0K6IĘ robotników i obo- 


tnic do cajgowych 
spodni i rubaszek. Kornblum, 
Franciszkańska 32—7. 


palio na fu- 
trze reglan 


b. asyst. przy szpitalu Virchowa. | najmodniejsze męskie, dwa pal- 
Labor. przyj. od ika krew do ll fta jesienne, modne po 40 tysię- 


| 
ae 


cy; dwa garnitury marynarkowe 
męskie po 32 tysiące sprzedam 
ea 

Handiarze wyłączeni. 


soszakiga ji - Nauczyciele szkół 


"powszechnych na 
wyjazd. Kandydaci-tki winni po- 
siadać maturę szkoły średniej lub 
minimim 6 klas z praktyką pe- 
dagogi:zną. Wakuje również 10 
posad da nauczycieli wyznania 
ewangelickiego. władających ję” 
zykiem niemieckim. Pocania Z 
załączeniem metryki urodzenia, 
świadectwa szkolnego, zdrowia, 
moralności, obywatelstwa, oraz 
dwóch formalnych referencji kie” 
rować do Państwowego Urzędu 
Pośrednictwa Pracy, Oddział 
Umysłowo-Pracujących, Plac Na” 
poleona 10, tel. 232-16. ____ 10, tel. 232-16. 


JB ŁAKNCIE SIĘ AA KKALWIE k 


n 


- 


Piękna 64 (bez litery) m. 


